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ODDZIAŁ W KATOWICACH

Katowice, ul. Warszawska 12
POLECA SIĘ DO PRZYJMOWANIA

WKŁADEK OSZCZĘDNOŚCIOWYCH
W WSZELKICH WALUTACH NA RACHUNKACH 
BIEŻĄCYCH LUB NA KSIĄŻECZKI BANKOWE.

Min. Skladkowski
PRZEPROWADZI INSTRUKCJE 

WOJ. KIELECKIEGO.
Warszawa, 4.2 (Tel. wł.) Dzisiaj w 

godzinach popołudniowych minister 
Składkowski wyjechał na inspekcję 
województwa Kieleckiego.

POSEŁ SOWIECKI U MINISTRA 
ZALESKIEGO.

Warszawa, 4.2 (Tel. wł.) Minister 
Zaleski przyjął dzisiaj posła sowiec
kiego Bogomołowa oraz na pierwszej 
audjencji nowego posła Japonji p. 
Matsushima.

EMERYTURA
DLA JÓZEFA MICKIEWICZA.

Warszawa, 4-2.. (Teł. wł.) Rząd przy- 
gotowywuje emeryturę dla Józefa Mi
ckiewicza, ostatniego syna wieszcza pol
skiego Adama, w wieku 78 lat, który ży
je w nędzy w Paryżu.

PROGRAM NARAD LIGI NARO
DÓW.

Genewa, 4.2 (PAT) Najważniejsze 
zagadnienia, które będą przedmiotem 
lutowych obrad Ligi Narodów’, w ce
lu rozpatrzenia których zbieTzą się 
poszczególne komisje i komitety, do
tyczą sprawy kodyfikacji prawa mię
dzynarodowego, arbitrażu i bezpie
czeństwa, komunikacji i transportu, 
wreszcie odbudowy finansowej róż
nych krajów’.

SENSACYJNE POGŁOSKI O SYTU
ACJI W GRECJI.

Wiedeń, 4.2 (PAT) W Atenach krą
żą od wczoraj najbardziej sensacyj
ne pogłoski o wrzeniu w armji. Gar
nizony są przetrzymywane w kosza
rach. Doniesienia te należy zdaniem 
pism wiedeńskich przyjmować z wiel 
ką ostrożnością. Należy się spodzie
wać, że konferencja przywódców 
stronnictw politycznych doprowadzi 
do rychłego załatwienia przesilenia 
gabinetowego.

JAK KOBIETY PRACUJĄ
W STANACH ZJEDNOCZONYCH.
Nowy Jork, 4.2 (PAT) Według naj

nowszych statystyk około 2.000.000 ko 
biet w Ameryce łączy swe domowe 
rodzinne obowiązki z zajęciem zarob- 
kowem poza domem. Z tego 655.000 
pracuje w charakterze nauczycielek, 
564.000 praco wniczek biurowych, 
140.000 pielęgniarek, 15.000 bibliote
karek, 10.000 nauczycielek w wyż
szych uczelniach, 9.000 doktorek, 
ę-OOO zarabia pisaniem, reszta pracu
je jako panny sklepowe, lub też jako 
robotnice w fabrykach.

DYMISJA RZĄDU GRECKIEGO.
Ateny, 4.2 (AW) Prezydent państwa 

Plzyjął dymisję gabinetu i polecił do- 
•Ychczasowejpu ministrowi finansów 
^^worzenie óoweg-o gabinetu.

Polska głównym czynnikiem
ZAGADNIENIA PACYFIKACJI EUROPY.

Paryż, 4.2 (PAT) „Le Rappel" prze- ; 
druków u je z biuletynu informacyjne ; 
go, wydawanego przez grupę parła- ’ 
mentamą francusko-polską, artykuł b. 
ministra deputowanego Gaston Bazile 
p. t. „Zagadnienia pacyfikacji Euro
py". W artykule tym autor 'wykazu
je, że Polska jest jednym z głównych 
czynników rozwiązania tego zagad
nienia, przedewszystkiem z powodu • 
swego położenia geograficznego mię- 
dzy Prusami a Rosją, powtóre z racji ’ 
swych tradycyj dziejowych, odrzuca- ‘ 
jących zawsze idee zaborcze, dzięki ( 
czemu polityka polska cieszy się bez- f 
względnem zaufaniem prawdziwych 
przyjaciół pokoju. Wskazawszy wa
dliwość w wykreśleniu granic Polski, 
pozostawiających setki tysięcy oby
wateli polskich pod berłem niemiec- 
kiem, Gaston Bazile zaznacza, że Pol- , 
ska zadawalnia się jednak obecnym :

fcw stan rolowali HM
POMIĘDZY POLSKĄ I NIEMCAMI.

Warszawa, 4-2. (Tel. wł.) Wyjazd do 
Berlina prezesa delegacji niemieckiej do 
rokowań handlowych z Polską, p. Her
mesa, wywołał liczne komentarze także 
co do zamiaru przeniesienia miejsca ro
kowań do Berlina. Pogłoski te pozba
wione są podstaw, ponieważ jeszcze w 
czasie konferencji dyrektora departa
mentu M. S. Z. p. Jackowskiego z min. 
Stresemannem, ustalono jako miejsce ro
kowań Warszawę. Możliwem jest tylko, 
że w związku z wyjazdem do Berlina w

Wi i iw i ih?!
ZGŁOSILI AKCES DO „BEZPARTYJNEGO BLOKU11.

Bielsko, 4.2 (AW) Komitet żydów i 
Niemców zgłosił na terenie okręgu 
wyborczego Biała—Żywiec, Myśle
nice, Nowy Targ akces do bloku bez
partyjnego współpracy z Rządem.

Łódź, 4.2 (PAl) Do dnia wczorajsze 
go do komisji wyborczej okręgu 
Łódź — miasto wpłynęły następujące 
listy kandydatów do Sejmu: 1) Bund, 
2) Poale Sjon, 5) Jedność robotnicza 
(komuniści), 4) Solidarność, 5) Komi
tet wyborczy grupy wolność z p. Ta
deuszem W ieniawą-Długoszowskim 
na czele, 6) Niezależna socjalistycz
na partia pracy — Jan Hanneman i 
dr. Droibncr, 7) Ogólno żydowski na
rodowy blok wyborczy — byli posło
wie Kirschbraun, Mjiślicki i Pryłuc- 
ki (ci sami co w Będzinie), 8) Zjedno
czenie robotnicze, 9) N. P. R. — Pra
wica — były poseł Michalak Walenty,
10) P. P. S. — były poseł Ziemięcki,
11) Blok mieszczański, 12) P. P. S. — 
lewica — Andrzej Czuma, 15) Blok 
mniejszości narodowych — b. poseł 

stanem swych granic, uważając, że 
zapewniają jej one niezbędne dla 
trwałego rozwoju państwa minimum. 
Polityka polska względem Rosji, 
od czasu zawarcia traktatu ryskiego, 
dowodzi mądrości politycznej i nie
zachwianego pragnienia pokoju. Mi
mo zrozumiałej chęci uchronienia się 
przed niszczycielską propagandą ko
munistyczną, Polska nie okazała je
dnak nigdy wrogiego nastroju wobec 
społecznego i politycznego ustroju 
Rosji. W niedawno wygłoszonem prze 
mówieniu min. Zaleskiego, pisze Ba
zile, zostały wyraźnie określone per
spektywy zawarcia z Rosją paktu o 
nieagresji. Pozostaje sobie życzyć, 
aby Sowiety przyczyniły się również 
do dzieła pokoju, na niwie którego 
tak szczerze pracuje Polska, za co 
wszyscy jej przyjaciele we Francji 
są jej serdecznie wdzięczni.

sprawach prywatnych p. Hermesa nie
które komisje (jak np. węglowa) będą 
obradować w Berlinie.

W tej chwili prace komisyjne ograni
czają się do badania norm celnych, Ko
misja weterynaryjna nie pracuje, po
nieważ członkowie jej bawią na kon
gresie w Genewie. Komisja węglowa za
wiesiła swe prace, gdyż nad kwestją 
eksportu węgla polskiego do Niemiec za
stanawiają się zainteresowane przemy
sły w Berlinie i Warszawie.

dr. Rosenblatt, 14) Blotk współpracy 
z Rządem — min. skarbu Gabryel Cze 
chowicz.

Kraków, 4.2 (PAT) Do okręgowej 
komisji wyborczej Nr. 14 (Kraków 
miasto) wpłynęły następujące listy 
kandydatów do Sejmu: 1) Poale Sjon
— Witkin Jakób, 2) Bund-— dr. 
SchreibeT Henryk, 5) Jedność robot
niczo - chłopska (komuniści) —Siełan 
kiewicz Edward, 4) Katolicfco-narodo 
wa — Ryrnar Stanisław, 5) Zjedno
czenie robotników krakowskich — 
Wanilista Wiktor, 6) żydowska socja
listyczna partja robotnicza — Poale 
Sjon — inż. Anzelm Reich, 7) ogólno 
żydowisko-naro-dowy blok wyborczy
— Lewin Aron, 8) Polski blok katolic
ki (Piast i Chadecja) inż. Aleksan
der Adelman, 9) Komitet bezpartyj- 
no-żydowski — Dawid Schreiber, 10) 
P. P. S. — dr. Emil Bobrowski, 11) P. 
P. S. lewica — Andrzej Czuma, 12) li
sta kandydatów Cli. D. i Piasta do Se 
natu adw. Średniawskii. ,

1 1 11
Za okazaną nam życzliwość, w dola 

naszego ślubu, składamy serdeczne po
dziękowania: panom szefom, koleżan
kom i kolegom. Ul

Harjaneslio IMtcj.

Deklaracja polska
W SEJMIE GDAŃSKIM.

Gdańsk, 4.2 (Tel. wł.) Na posiedze
niu Volkstagu gdańskiego złożył de
klarację prezes Kola polskiego dr. 
Moszyński, oświadczając, że jakkol
wiek poszczególni członkowie gdań
skiego senatu są Polakom niesympa
tyczni, jednak Polacy poprą nowy se
nat ze względów zasadniczych.

Dr. Moszyński zaproponował m. in. 
wprowadzenie w Gdańsku wspólnej 
waluty z Polską, jak to zresztą prze
widuje konwencja paryska.

AFERA SZPIEGOWSKA NA SŁO- 
WACZYŹNIE.

Bratislawa, 4.2 (AW) W ostatnich 
dniach wykryto znowu wielką aferę 
szpiegowską i aresztowano w Brati- 
slawie, Koszycach i kilku innych 
miastach Slowac-zyzny około 40 osób 
podejrzanych o szpiegostwo na rzecz 
Węgier.

PUBLICZNA CHŁOSTA JAKO 
KARA.

Boston. 4.2 (PAT) W legisląturze 
stanu Massachussets wniesiono pro
jekt ustawy karnej, według której 
osobnicy dopuszczający sie zbrodni 
rabunku, napadów i oszustwa, oprócz 
dotychczas wymierzanych kar, m-ają 
być karani publicznie chłostą.

SALONKA SOWIECKA W PŁOMIE.
NIACH.

Moskwa, 4.2 (PAT) W pociągu idą
cym z Leningradu do Murmańska za
pali! się wagon salonowy, w którym 
znajdowali się członkowie komisji 
kolejowej. Ratując swoje życie wy
skoczyli oni oknem w czasie biegu po 
ciągu. 5 osoby odniosły poważne rany 
skutkiem poparzenia.

CIEPŁA ZIMA W STANACH ZJEDN.
Nowy Jork, 4-2. (PAT.) Od wielu lat 

nie widziano w Stanach Zjednoczonych 
zwłaszcza wschodnich, tak ciepłej zimy, 
jak obecna. W Nowym Jorku do końca 
stycznia nie było śniegu, który zwykle 
pojawia się tam -w pierwszej połowie 
grudnia. Temperatura wciągu grudnia 
i stycznia była przeciętnie 5 i pół stop
nia wyższa, niż w tym samym okresie 
poprzednich lat.

PRZECIWKO TAŃCOM JOSEPHINY 
BACKER.

Wiedeń, 4.2 (AW) Posłowie chrze- 
ścjańsko-społeczni wdrożyli akcję, a- 
by uzyskać zakaz występu sławnej 
tancerki murzyńskiej Backer, która 
przed kilku dniami przyjechała z Pa
ryża do Wiednia. Motywem tej akcji 
jest zagrożenie moralności.

KoKScrcniffi angielsko-polskie
DLA IMPORTU ŚLEDZI DO POLSKI

Wąrszawa, 4.2 (AW) Dyrektor de
partamentu morskiego Ministerstwa 
przemysłu i handlu inż. Nosowicz w 
czasie swego pobytu w Anglji wszedł 
w porozumienie z grupą przemysłu 
rybackiego w Szkocji w celu założe
nia konsorcjum angielsko-polskiego 
przy udziale Rządu polskiego dla bez 
pośredniego importu śledzi do Polski. 
Konsorcjum ma uruchomić 5 statków 
rybackich, wyszkolić rybaków, zało
żyć w Gdyni sortownię, chłodnic itp. 
Rząd polski będzie miał większość u- 
działów w kapitale akcyjnym. Całko
witego kapitału dostraczy strona an-
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PRZEGLĄD PRASY
Litwa „kowieńska".

Pozornie drobną ,a w gruncie rzeczy 
b. ważną sprawę poruszyła „Gazeta War 
szewska”:

W dziennikarstwie naszem — czyta
my tam — ńie ustaliły się dotychczas 
prowincjonalne nomenklatury ani et
nograficzne, ani terytorialne. Posługu
jemy się stale takiemi określeniami, 
jak: Litwa kowieńska, naród ukraiń
ski, język ukraiński, które nie są zgo
dne ani z rzeczywistym stanem rze
czy, ani ze znaną .i używaną od tysią
ca lat nomenklaturą historyczną.

Naród litewski, jako odrębna gałąź 
etnograficzna, istniał i istnieje. Po woj 
nic wydzielony on został w państwo 
samodzielne jako Litwa, zamknięte w 
ściśle określonych granicach. Histo
ryczna Litwa, która z Polską utworzy
ła niegdyś wspólne państwo, przesta
ła istnieć. W granicach dzisiejszej 
Rzeczypospolitej istnieje tylko zniko
ma ilość Litwinów.

Posługując się przeto nomenklaturą 
Litwa kowieńska, pozwijamy domy
ślać się, że poza granicami Litwy, ja
ko państwa, -istnieje inna jeszcze ja
kaś Litwa. A ponieważ Waldemaras 
rości pretensje do Wilenszczyzny, po
zwalamy bałamucić się czytelnikowi 
nietylko naszemu, ale i obcemu, że pre
tensje litewskie do Wileńszczyzny ma 
ją w naszem przekonaniu jakieś pod
stawy słuszności. Skoro jako państwo 
istnieje jedna tylko Litwa zc stolicą w 
Kownie, należy na tej nomenklaturze 
poprzestać.

Nie trzeba dawać powodu do domy
słów, .że istnieje jakś inna jeszcze Lit
wa w granicach Polski — W ilenska, 
trocka, nowogrodzka itp. Trzymajmy 
się decyzji Rady ambasadorów.

P.P.S. winduje Niemców.
Organ p. -węjewody Grażyńskiego 

„Polska Zachodnia", zupełnie słusznie 
gani socjalistów polskich za to, że

dali się „nabrać", sprytniejszym od ’ 
nich socjalistom niemieckim. Okazu
je się bewiem, że niemieccy socjaliści 
zawarli sojusz z PPS. tylko wtym ce
lu, aby w porozumieniu z niemieckimi 
nacjonalistami rozbić głosy polskie.

Blok wyborczy socjalistów polskich 
i niemieckich został zawity tylko na 
Śląsku i'w Łodzi, a więc w tych okrę
gach, gdzie socjaliści niemieccy nie 
mogą przeprowadzić sami posła. Ina
czej przedstawia się rzecz na Pomorzu 
i w Poznańskiem. Tam socjaliści nie
mieccy idą ręka w rękę z nacjonalista
mi niemieckimi i „Volksbundem“. W 
okręgu bydgoskim została wystawiona 
wspólna lista niemiecka. Na czele ich 
znajduje się nazwisko znanego nacjo
nalisty i kierownika „Volksbundu‘‘ b. 
posła Graebego, zaraz zaś po nim znaj
duje się nazwisko socjalisty, b. posła 
Pankratza, naczelnego redaktora or
ganu socjalistów niemięckich w Byd
goszczy „Volkszeitung“.
Pocieszać się można tem, że PPS. prze

liczy saę w swych rachubach i poniesie 
klęskę. Ale sam fakt postawienia na li
ście ludzi, którzy potem wstąpią naj
prawdopodobniej do klubu niemieckiego 
i zasilą skrajną antypaństwową opozy
cję, smutnie świadczy o PPS.

Skrawa listy komunistycznej.
Jak już donieślimy wczoraj, lista ko

munistyczna nr. 15 nie została unieważ
niona przez państw, komisję wyborczą. 
Przeciwko • unieważnieniu glosowali za
siadający w komisji delegaci PPS.9 Wy
zwolenia, Stronnictwa chłopskiego i Ko
ła żydowskiego. Przedstawiciel Ch. D. 
głosował za wnioskiem p. wicemin. Cara, 
jako generalnego komisarza wyobreżego 
który domagał się unieważnienia listy 
nr, 15. Natomiast delegaci Związku lud.- 
nar., Ch. N. i PSL. Piasta wstrzymali się 
od głosowania.

Jak donoszą pisma warszawskie, na 
wst/ępie przy rozpatrywaniu tej sprawy 
generalny komisarz wyborczy przedsta
wił stan listy 15, tj. dane o podpisach, 
zgłaszających listę, zebranych w okręgu 
1 Warszawa i w okręgu 21 Będzin, w 
myśl postanowień ordynacji wyborczej, 
nakazującej podpisanie przez conaj- 
mniej 1000 wyborców z dwu okręgów 
conajmniej po 500 z każdego. Po wysłu
chaniu sprawozdania państw, komisja 
wyborcza w dłuższej rozprawie stwier

dziła, że nie daje ono danych dostatecz
nie wyraźnych. Przewodniczący komisji 
okręgowych w Warszawie i w Będzinie, 
do których gen. komisarz wyborczy 
zwrócił się o dane w sprawie podpisów, 
podali razem liczbę podpisów osób, nie 
znajdujących się w okręgu, a znajdują
cych się w podpisach, oraz osób, któ
rych nazwiska napisane były nieczytel
nie, nie rozdzielając tych dwu różnych 
pod względem prawnym rodzajów. Po
nieważ podpisów podano z obu 
okręgów znacznie ponad 500, bo z jedne
go ponad 1000, a z drugiego ponad 900, 
przeprowadzenie dowodu, iż niema po 
500 ważnych podpisów, było w tych wa
runkach sprawozdania utrudnione. Kie
dy więc po wyniku glosowania general
ny komisarz wyborczy p. Car zapytał 
członków komisji z lewicy i mniejszości, 
jako głosujących przeciw wnioskowi o 
unieważnienie, na jaką ilość obliczają 
podpisy, nic ulegające wątpliwości, sko
ro ustawa -wymaga po 500 z dwu okrę
gów, p .Hartglas odpowiedział, że nie u- 
względniają oni skreśleń, w liczbie od 
500 do 400 na okręg, dokonanych przez 
komisarzy okręgowych 1 i 21, jako nie 
dających dostatecznie wyraźnych da
nych, natomiast uwzględniają skreślenia 
podpisów, dokonane przez gen. komisa-

Biullcifa poliljh „nmlitt iwMsiiijr.
KWEST JA WILEŃSKA ZOSTAŁA LITWIE SZTUCZNIE NARZUCONA PRZEZ 

NIEMCY I ROSJĘ.
Paryż, 4-2. (PAT.) Omawiając pakt, 

zawarty w Berlinie przez Waldemarasa, 
„Corres.pondence Universedle" podkre
śla zadowolenie, ■wywołane z tego powo
du w Moskwie i w Niemczech, zaznacza
jąc, że w Warszawie natomiast oceniają 
właściwie dwulicową politykę dyktato
ra kowieńskiego. Jest to słuszne, gdyż 
„jeżeli wszystkie drogi prowadzą do 
Rzymu”, drogi zbliżenia polsko-litew
skiego nie idą przez Berlin lub Moskwę, 
lecz polegają na stosowaniu się do wska 
zówek genewskich. Wiadomo, jak Wal
demaras zastosował się do tych wskazó
wek: Zamiast wejść na drogę pertrakta- 
cyj bezpośrednich z Polska, pospieszył 
spotkać się ze Stresemannem, by posta
wić Polskę wobec faktu dokonanego. Nie

Wielki sukces Poincarego.
PRZEMÓWIENIE PREMJERA FRANCUSKIEGO ZYSKAŁO UZNANIE WSZYST

KICH STRONNICTW.
Paryż, 4-2. (PAT.) Agencja Harasa 

stwierdza, że przemówienia, wygłoszone 
ostatnio przez Poincarego, stanowią po
tężny dokument legistratury, zapocząt
kowanej przez rząd w niezmiernie trud
nych warunkach finansowych, ekono
micznych i politycznych. W przeddzień 
nowych wyborów Poincare przedstawia 
bilans, znakomicie świadczący o odro
dzeniu finansowem i monetarnem, oraz 
o działalności przemysłowej, handlowej 
i rolniczej narodu francuskiego. Wię
kszość deputowanych przyjęła entuzja
stycznie przemówienia Poincarego, 
świadczące o woli rządu prowadzenia 
w dalszym ciągu pracy „republikańskiej,

Stany Zjednoczone
NIE REFLEKTUJĄ NA „WSPANIAŁE” OFERTY SOWIETÓW.

Nowy Jork, 4-2. (AW.) W związku z 
oświadczeniem departamentu stanu do 
spraw zagranicznych, wypowiadają
cym się przeciwko udzieleniu kredytów 
względnie pożyczki związkowi sowiec
kiemu, oczekiwana jest interwencja rzą
du amerykańskiego w rokowaniach, pro 
wadzonych przez przedstawicieli Wnie- 
sztorgu z kapitalistami amerykańskimi 
w sprawie sfinansowania przez nich bu
dowy kolei żelaznych do Taszkentu i No-

Starcie włościan
Z MILICJĄ SOWIECKĄ

Moskwa, 4-2. (AW.) Donoszą tu z Char 
kowa, iż w rejonie Ługańska doszło do 
starcia pomiędzy milicją a zamożniej
szymi włościanami. Starcie nastąpiło na 
skutek odmowy komitetu jednej ze 
wsi oddania pieniędzy, zebranych na re
mont cerkwi na budowę czytelni sowiec
kiej. Elementy komunistyczne na sku

rza wyb., jako podane z wyraźnem uza
sadnieniem. Ale tych skreśleń, dokona
nych przez gen. komisarza wyb., było 
tylko 100 do 150 w każdym okręgu. O- 
tóż, po odliczeniu z liczby około 900 i ok. 
1000, pozostaje w każdym z tych okrę
gów, dużo ponad wymaganych 500 pod
pisów, mianowicie 886 podpisów z okrę
gu i i 980 podpisów z okręgu 21. Następ
nie w tych samych warunkach zatwier
dzona została senacka lista 15.

Nie można się wstrzymać od uwagi, że 
jednak należało w swoim czasie przyjąć 
ustawę o zwalczaniu komunizmu i w ten 
sposób nie dopuścić do tego, by obecnie 

| komuniści mogli iść z otwartą przyłbicą.
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zależnie od tego kowieński „mącieiel po
koju” prowadzi politykę czysto osobi
stą, związawszy los swój z kwestją wileń 
ską, która została sztucznie narzucona 
Litwie. Tymczasem w interesie Litwy 
nie leży bynajmniej wchłonięcie Wileń- 
szczyzny razem z przeważającym tam e- 
lementem polskim. W rzeczywistości 
rewindykacja Wilna interesuje daleko 
więcej Niemcy i Rosję ze względów stra 
logicznych. Tem się tłomaczą odwieczne 
zabiegi Niemiec o uzyskanie wpływów 
na Litwę. Obecny pakt otwiera przed 
Niemcami nowe perspektywy. Stanowi 
on groźne niebezpieczeństwo zarówno 
dla. Polski, jak i dla niepodległości mło
dych państw bałtyckich.

francuskiej, demokratycznej i ludzkiej”. 
Paryż, 4-2. (PAT.) Cała prasa składa 

powinszowania Poincareniu z powodu 
jego, precyzyjnej odpowiedzi na inter
pelacje, dotyczące polityki finansowej. 
Pisma podkreślają, że przemówienia 
Poincarego były oklaskiwane przez całą 
Izbę do przedstawicieli stronnictw ra
dykalnych włącznie, bez żadnych prote
stów ze strony opozycji.

„Ere Nouyelle”, organ lewicy, stwier
dza, że przemówienia Poincarego wy
warły ogromne wrażenia. W żadnym mo 
mencie przemówienia BI umówi nie uda
ło się wziąć góry nad przeciwnikiem.

wonikołajewska. Rokujący w Nowym 
Jorku przedstawiciele związku sowiec
kiego utrzymują, iż budowa drogi ko
sztować będzie najwyżej 220 miljonów 
rubli złotych i już w ciągu 1 roku kolej 
przynieśćby miała 12 miljonów rubli 
dochodu netto. Jak informują z kół re
publikańskich, zbliżonych do rządu, de
partament stanu do spraw zagranicz
nych zdecydowany jest na uniemożli
wienie dalszych rokowań.

tek tej odmowy zorganizowały zebranie 
na którem zapadła uchwała przekazania 
tych pieniędzy na budowę czytelni, je
dnakże zebranie rozpędzone zostało 
przez zamożniejszych włościan mimo in
terwencji milicji. Ekspedycja kama G. 
P. U. dokonała we wspomnianej wsi licz
nych .aresztowań.

Bielska Biblioteka i Czytelnia 
§ im. Gustawa Daiiilo^skisga g 
Jf przy ni Małachowskiego Nr 4 w So- W £3 snowcu, otwarta iest codziennie, o- 

prócz niedziel i świąt Książki wydalą 
się od godziaj 17-eI do 2:1-ej, Czytel. >*  

w nia pisną na miejscu od godz 15 do 21 Q

Wiadomości ze stolicy.
ARESZTOWANIE OKONIA. Jak 

już donosiliśmy aresztowano w War- 
szawie Okonia, b. posła i księdza, za 
niedozwoloną agitację przceiwpań- 
stwową . Aresztowany Okoń ubrany 
był w sutannę. Władze policyjne pó 
porozumieniu się z Konsystorzem o- 
trzymały wiadomość, że Okoń pozba
wiony jest prawa noszenia sutanny. 
Wobec tego niezwłocznie Okoń prze- 
brał się w ubranie cywilne, przyczem 
w sprawie tej sporządzono odpowie
dni proiokuł. Na śniadanie areszto
wany spożył 15 bułek t. zw. warsza
wianek, pół klg. -wędliny i 1 kg. sera 
szwajcarskiego, nadto wypił 7 dużych 
szklanek herbaty. Widocznie uwię
zienie podziałało mu dobrze na ape
tyt. Okonia pod eskortą 2-ch policjan 
tów, przewieziono na miejsce prze
stępstw, t. j. do Lublina, gdzie będzie 
oddany do dyspozycji miejscowego 
prokuratora.

SPRAWA BISPINGA. Termin po
nownego sądzenia tej głośnej sprawy 
w Sądzie apelacyjnym (,po skasowa
niu wyroku przez Sąd najwyższy w 
stolicy) wyznaczony został na 25 kwie 
tnia i. 'b.

O ZAMORDOWANIE MICHA
ŁOWSKIEJ. Głośna sprawa o zabój
stwo i poćwiartowanie trupa M Mi
chałowskiej, doczekała się, jak wia
domo, dwojakiego, powszechnie nie
spodziewanego rozstrzygnięcia. Sąd 
okręgowy w Warszawie mianowicie 
skazał był Franciszka Królikowskie
go na 12 lat ciężkiego więzienia i po
zbawienie praw za zamordowanie i 
poćwiartowanie kobiety z półświatka 
Michałowskiej, — Sąd apelacyjny zaś 
w pół roku później uniewinnił go. Od 
wypadku tego urząd prokuratorski 
odniósł się do Sądu najwyższego, któ 
ry, wskazując liczny szereg uchyleń 
proceduralnych ze strony sądu 2-ej 
instancji, domagał się uchylenia wy
roku w drodze kasacyjnej. I oto Sąd 
najwyższy wyznaczył obecnie termin 
do rozwiązania tej niezwykłej zńgad 
ki na dzień 5 marca r. b.

RUCH STRAJKOWY POD WAR
SZAWĄ. 500 robotników warsztatów 
kolejowych w Pruszkowie porzuciło 
pracę. Przyczyną strajku było odrzu
cenie petycyj robotników, żądają
cych podwyższenia płac i ZTÓwnania 
ich z wynagrodzeniem robotników 
warsztatów stołecznych.

W związku z podrożeniem cegły i 
wzmożeniem produkcji, robotnicy ce 
gielni w Jelonkach pod Warszawą za
żądali 40-procentowej podwyżki płac. 
Zarząd cegielni nie zgodził się na pod 
wyżkę. Robotnicy ci równieżporzucili 
pracę.
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Gdyby nieboszczyk Karol Marks 

gn>stał z martwych, to z całego świa- 
fn nawiedziłyby go niezliczone dele- 
iaCje komentatorów jego nauk. II' 
istocie bowiem kilka zaledwie istnie
je dzieł, które wywalały tyle komen
tarzy i objaśnień, co „Kapitał'1 Mark
sa. Możnaby temi drukami my pełnić 
D^romną bibljotekę. Szkoda jednak 
tylko, ze komentarze te są nao
kół sprzeczne. Inaczej Marksa „obja
śniaj^ komuniści, a inaczej socjaliś
ci. Zresztą i ro łonie tych dmuch zasa
dniczych odłamów istnieje wiele prze- 
cimieństw, każda boroiem partja socja
listyczna, w każdym nieomal kraju, 
inaczej „ewangelję walki klas" rozu
mie.

Pomiędzy szukającymi potwierdze
nia swoich tez u zmartwychwstałego 
Marksa znaleźliby się zapewne pp. 
Mieczysław Niedziałkowski i Kaz. Cza 
piński współcześni teoretycy socjaliz
mu w Polsce. Pierwszy z nich jest li
czonym poważnym, drugi broszurko
wym, lecz obaj mają jednakowe 
ambicje ideowych kierowników P. P. 
S. i w znacznej mierze oni to właśnie 
nadają ton jej programowi. Czy 
Marks zgodziłby się na ich tezy — 
niewiadomo. Jedno jest prawdopo
dobne, że po wysłuchaniu komenta
rzy do swoich dzieł, ogłoszonych 
przez Kautskiego, Lenina i Buchari- 
na, machnąłby ręką na wszystko i po
łożył się z powrotem do grobu, tak — 
że delegacja polska, na. szarym umiesz
czona końcu, nie doszłaby wogóle do 
głosu.

Cóż bowiem się dzieje? Komuniś
ci, uczniowie Marksa, dążą do dykta
tury proletarjatu. Socjaliści, rów
nież uczniowie Marksa, dążą do wpro
wadzenia ustroju socjalistycznego 
droga, ewolucji. Komuniści walczą ze 
socjalistami, a organ P. P. S. w Zagłę
biu Dąbrowskiem, „Glos Zagłębia", w 
ostatnim wydaniu słusznie w artyku
le p. t. „Z państwa dyktatury nad pro
letariatem" przedstawia całą potwor
ność dyktatury proletarjatu, niesłusz
nie zresztą nazywajap ją „dyktaturą 
nad proletarjatem".

Mało jednak tego. Są socjaliści i so
cjaliści. Socjaliści polscy ze względów 
„zasadniczych" glosują w glówn. kom. 
rnyborcz. przeciw unieważnieniu listy 
komunistycznych kandydatów do Sej 
mu. Socjaliści angielscy tych „zasadni
czych" skrupułów nie mają i gwałtow
nie wyzbywają się wszelkich wpły
wów trzeciej międzynarodówki. Od
cierpieli oni skutki tych wpływów na 
własnej skórze. Socjaliści polscy w 
artykułach, na wiecach, zebraniach w 
książkach i t. p. głoszą, że jedyną 
drogą do poprawienia położenia robo
tników jest walka z kapitałem, a „Pra
cę Polską", która ma odwagę mieć 
inne o tem zdanie, zaciekłe zwalczają.

co tymczasem robią socjaliści an
gielscy?

Oto właśnie w tych' tygodniach, z 
końcem stycznia, Iłada generalna Kon
gresu związków zawodowych w An
glji, związków przeważnie socjali
stycznych, która reprezentuje większą 
część zorganizowanej klasy robotni
czej Wielkiej Brytanji, postanowiła 
wybrać komisję złożoną z ośmią człon
ków, dla fbspólnych narad z taką sa
mą komisją utworzoną przez najbar
dziej wpływowych przemysłowców, 
korzystających z pracy robotników. 
Komisje te mają rozpatrzeć cały za
kres reorganizacji przemysłowej i 
Przemysłowych stosunków w Anglji. 
potem już nie walka z kapitałem, ale 
'ospólna, zgodna praca i porozumienie. 
Lóż na to zaciekli szermierze z kapita
łem ro Polsce?.

Dla ilustracji należy dodać, że ob
rady robotniczo - przemysłowe W An
glji mają dotyczyć tak zasadniczych 
spraw, jak omówienie:

1) lepszej organizacji przedsię- 
biorw przemysłowych przez ich spoje
nia, podziały, wprowadzenie nowych 
procederów i nowych metod, zarówno 
technicznych jak i administracyj
nych;

2) problemów związanych ze spo
sobem, traktowania sporów w zakre
sie warunków pracy przez wprowa
dzenie metod korzystnych dla prze
mysłu jako całości; ze sprawą prze
nośności i większej ruchliwości; ze 
sprawą kompensacyj i pensyj;

5} bezpieczeństwa i statutu robotni
ków;

4) kwestyj socjalnych, takich jak 
mieszkania, higjena i ubezpieczenie 
od bezrobocia;

5) metod wychowania i ich przy
stosowania do potrzeb nowożytnego 
przemysłu;

6) skutków opodatkowania pań
stwowego i obciążeń socjalnych na roz
wój przemysłu;

7) przyczyn sporów zawodowych i 
środków do ich uniknięcia;

8) udziału robotników w dochodach 
przemysłu na podstawie ogólnego in
teresu w pomyślności przemysłu;

9) utworzenie nieustającej stałej 
Komisji przedsiębiorców i robotników 
dla perjodycznych narad w kwestjach 
dotyczących przemysłu.

Nie ulega wątpliwości, żę od.rązu 
do porozumienia na tle wszystkich 
tych punktów nie dojdzie. Pierwszy 
jednak krok został zrobionu. a ten 
jest zawsze najtrudniejszy.

Za jakiś czas echa przemian w so
cjalizmie na zachodzie Europy przy
płyną i do nas. Tak już bowiem się 
dziwnie dzieje, że myśl lewicy pol
skiej jest zawsze odblaskiem rzeczy 
przeszłych i odległych. W mniemaniu 
wlasnem na wielkim ona jeździ koniu, 
a tymczasem jej rumak; to uparty 
osioł, który się w tył cofa. Slab.

■rem aie rfcł rw i».
ODEZWA RADY NACZELNEJ OBOZU MONARCHISTÓW POLSKICH.

Otrzymujemy następującą odezwę: 
Rada naczelna. Obozu. Monarchi

stów Polskich, stojąc na gruncie, że 
podwaliną społeczno-politycznego u- 
stroju państwa polskiego powinna 
być Wiara, oparta o zasady miłości i 
moralności ehrześcjańskiej, przez Ko 
ściół Rzymsko-Katolicki głoszone, u- 
waża za swój obowiązek wezwać 
wszystkich prawomyślnych monarchi 
stów w Polsce do ścisłego i bez żad
nych zastrzeżeń wykonania zleceń Li 
stu Pasterskiego Episkopaiti Polskie
go, jako bezwzględnego nakazu Naj
wyższego Autorytetu w Polsce. Rada 
Naczelna w szczególności przypomi
na następujące słowa Listu Paster
skiego :

....„Sejm i Senat, które się zbiorą, 
skorzystać mają z doświadczeń izb u 
stawodawczycli poprzednich, ażeby 

zmienić Konstytucję w tym duchu, 
jaki Polsce zapewni najsilniejszy u- 
strój i władzę, bardziej niż dotych
czas od wpływów partyjnych nieza
leżną”....... „Łatwo zrozumiecie sami,
jak wielką odpowiedzialność ponosi
cie za te wybory, które obecnie się 
zbliżają. Bo wybory te rozstrzygnąć 
mają o panowaniu zasad Chrystusa 
w naszem życiu publiczne-m. We wszy 
stkich bowiem krajach, a zatem i w 
Polsce stają przeciwko sobie dwa kię 
runki: pierwszy obrony praw Chry
stusa, drugi zaś zwalczania wszelkich 
zasad religijnych”....... „Dwa niebez
pieczeństwa są: wstrzymanie się od 
głosowania, a następnie rozbicie się 
głosujących”........„Pamiętajcie więc
o tem, iż grzeszy nietylko ten, który 
zło popełnia, ale nie mniej grzeszy i 
ten, który dobro, jakie winien spełnić 
zaniedbuje i opuszcza"........„Dziele-.
nie się w takiej, jak obecna chwili, 
tych którzy mają wspólny program, 
osłabia i kurczy Obóz Katolicki i na
rodowy, rozdziera jedność i skazuje 
przeto na zaprzepaszczenie najdonio
ślejszej sprawy i zagadnienia życia, 
religijnego i narodowego, a nawet lo 
sów i przyszłości Narodu i Polski”....

ELIDA, c^y-orii,

Pamiętajcie ....„że oświadczeniu o ka 
tolicyzmie są szczere, jeśli ci co je 
głoszą potrafią się wyzbyć egoizmu 
partyjnego i wszelkiej prywaty i po
święcą ją dla dobra ogólnego Kościo
ła i Polski”....

W wyniku nakazu Arcypasterzy 
Kościoła, Rada naczelna Obozu Mo
narchistów Polskich uznaje niepopie 
ranie ogólnego Katolicko-Narodowe
go frontu, za przestępstwo w stosun
ku do Kościoła i Narodu i stawia wo 
hec nifli w stan oskarżenia, tak ini
cjatorów, jak i uczestników samo
dzielnej monarchistycznej listy wy
borczej. Rada Naczelna z nakazu Li
stu Pasterskiego wzywa wszystkich 
dobrze i szczerze myślących monar
chistów do głosowania na listę Bloku 
Katolicko-Narodowego nr 24, który 
jedynie bez zastrzeżeń przyjął dó 
spełnienia wezwania Dostojników Ko 
ścioła i nie dopuści ...   aby katolik
nietylko z imienia, lecz naprawdę z 
życia miał głosować na listę, na któ
rej umieszczone jest nazwisko wroga 
Religji Kościoła”, (z konferencji 
Ks.Ks. Dziekanów, odbytej pod prze
wodnictwem J. E. Ks. Biskupa Przeź- 
dzieckiego).

Monarchiści! Pamiętajcie, że ustrój 
który Wy uważacie za zbawienny dla 
kraju, wymaga ugruntowania w u- 
mysłach i sercach Narodu odpowied
niej moralności społecznej, opartej o 
ostoje religji i uczucia Braterstwa, 
współpracy, pomocy i ustępstw, i że 

-droga samodzielnej listy wyborczej 
rozbija w Narodzie te uczucia, oddala 
Was od granic dopięcia Waszych ce
lów i sprzyja rozwojowi w państwie 
sił wywrotowych.

Rada Naczelna
Obozu Monarchistów Polskich. 

Warszawa, 29 stycznia 1928 r.
Wobec powyższej odezwy Rady na 

czelnej ... O.. M. P. lokalna. lista monar* 
chistów zostanie niewątpliwie wyco
fana z Komisji naszego okręgu •‘wy
borczego nr 21

Wpływ masonerji
NA OPINJĘ ŚWIATOWĄ,

Styczniowy numer „Stimmcn der 
Zeit” zastanawia się nad powodami 
milczenia wszystkich rządów i prasy 
światowej w potwornym dramacie 

.Meksyku. Powody tego świadomego 
milczenia widzi w zorganizowaniu ca 
lej akcji meksykańskiej przez maso- 
nerję. Oto parę danych:

Walka z religją toczy się w Mcksy 
ku już od stu lat, a zaczęła się od chwi 
li, gdy masoner ja północno - amery
kańska wybitnie współdziałała w zor 
garażowaniu buntu i zwycięstwa Jua
reza, paraliżuje akcję Napoleona III, 
(n. b. escarbonara), przyspiesza mor
derstwo cesarza Maksymiljana.

Upadek Huerty, który był katoli
kiem, jest dziełem masonerji. Pod wy 
raźnym kierunkiem masońskim zosta 
je nielegalnie zdeformowana konsty 
fucja meksykańska w r. 1917. W roku 
1925 trzystu „braci” północno-amery 
kańskiej masoner ji przybyło do Me
ksyku dla reorganizacji tamtejszych 
lóż. Założono wtedy t. zw. „Ligę anti- 
klerykalną”, która zakreśliła plan 
działalności Gallesa.

Znany związek masoński Ku-Ktux- 
Klan na zjeździe w Waszyngtonie w 
dniu 15 września 1925 r. wyraża sym- 
patje dla rządu Callesa w „jego walce 
przeciwko wpływom obcym i ogłupia 
jącym”, .jednocześnie zaprotestowa
no przeciwko jakimkolwiek krokom 
interwencyjnym ze strony Stanów 
Z jednoczońych.

Od chwili rządów Carranzy — ma 
soni zawładnęli wszystkiemi stanowi
skami rządowemi w Meksyku, a dziś 
Calles otrzymuje ordery i pochwały 
masońskie, zaś D. Luis M. Rojas po
wiadamia o tym zaszczycie wszystkie 
naczelne rady masoner ji świata.

s
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BRAK WŁASNYCH PROGRAMÓW.
Kiedy przed dwoma prawie miesiąca

mi odbyło się uroczyste uruchomienie 
nowej placówki Polskiego Radja w Ka
towicach, nie bez dumy i radości towa
rzyszyliśmy aktowi temu, pokładając 
wiele nadziei na dalszy rozwój polskiej 
radjofomji, mającej służyć w równej 
mierze pożytkowi i przyjemności, a tak
że propagandzie żywego słowa, mowy 
naszej, pieśni i muzykiwśród swoich 
i obcych.

Po chlubnie rozwijającej się z dnia 
na dzień działalności naMżych radjopta- 
cyj w Warszawie, Poznaniu i Krakowie 
poczęła rozbrzmiewać oficjalnie od 4 
grudnia ub. r. donośnym swym głosem 
w eterze, najsilniejsza ze.stacyj polskich 
radjostacja Katowicka.

„Nie najlepiej się zaczęło", jak to pi
saliśmy w swoim czasie. Były różne nic 
domagania natury technicznej i admini
stracyjnej. Te zostały już, jeżeli nie zu 
pełnie, to prawie całkowicie usunięte i 
obecne funkcjonowanie techniczne bro- 
adcastingu za»ługuje na pełne uznanie, 
na co również wskazuje bardzo licznie 
nadsyłana korespondencja ze wszyst
kich stron Polski, a tak-że z krajów dale
ko poza granicami państwa położonych.

Sprawa, jaką, w niniejszych rozważa
niach chciclibyśmy kierownictwo stacji 
katowickiej zainteresować,. dotyczy 
kwestji programowej, której dotychczas 
nie poruszaliśmy zupełnie. Chodzi mia
nowicie, o t. t. zw. programy własne ra
djostacji, w ich części wokalno - mu
zycznej i słuchowiska (audycje mówio
ne: dramaty, komedje, sketche, zrądjofo 
nizowane fragmenty powieściowe i t. p.), 
których broadcasting Katowicki, jak do 
tąd, prawie zupełnie nie uwzględnił, w 
każdym razie w minimalnych dawkach.

Dużą zasługą dyrekcji Polskiego Ra
dja w Katowicach, Było nawiązanie 
szczęśliwego kontaktu z operą, czhgo nie 
dało się przeprowadzić w Warszawie, a 
dzięki czemu mogą radiosłuchacze ucze
stniczyć w przedstawieniach opery ka
towickiej. Na specjalną pochwałę za
sługuje również wprowadzenie od nie
dawna prclekcyj, poprzedzających każr , 
dą operę,; wygłaszanych z wybitną zna- - 
jomością przedmiotu przez prof. Felik
sa Sachscr które zapoznają słuchaczy z 
kompozytorem wystawianej opery, jego 
twórczością Ldzięki podawaniu treści o- 
pery i charakterystyki osób umożliwia
ją dokładne wsłuchanie.się i użycie w 
wystawiany utwór.

Poza powyższymi „właśtfymi" progra 
mami muzycznemi i „koncertami" z ka
wiarni Atlantic, stacja katowicka nic 
prawic dotąd „nic pokazała" (1 —-2 kon
certy kameralne były nadawane). Resz
tę programów wypełniały transmisje z 
innych broądcastingóW, ńiezawsze pod 
względem technicznym'bez zarzutu .

Zda jemy sobie dokładnie sprawę z te
go, że Katowice, ośrodek naszego życia 
przemysłowego, arsenał bogactw natu
ralnych i przetwórczych nie jest zbyt bo 
gafy w nadmiar przedstawicieli muzy — 
tem niemniej jednak udałoby się skom
pletować zespół odpowiednich wyko
nawców. Mamy wszak w Katowicach 
dwie uczelnie muzyczne, artystów ope
ry i dramatu. Specjalnie zasłużyłoby.,, 
się kierownictwo radjostacji, podjąwszy 
inicjatywę urządzania słuchowisk, które 
są bardzo chętnie przez radiosłuchaczy 
przyjmowane, natabene słuchowisk o 
charakterze nieźanadto poważnym.

Ujmując tak kwest je, jak powyżej, 
wypowiadamy się niewątpliwie po my
śli dyrekcji Polskiego Radja, która li
cząc się z kosztami, jakie pociągają za 
sobą pra^ramy własne, nie wysila się 
zbytnio na ich organizację i bgtanićza 
je do minimum. Ale, jak się rzekło, wy 
konawców na miejscu znaleźć można, a 
ewent przez „gościnny występ" jakie-, 
goś solisty łub zespołu — ożywi się pro
gramy znacznie, zaś środki riiafterjalńe 
na ten cel znaleźć się muszą.

Nieco inicjatywy w tym kierunku na . 
leży pokazać licznym rzeszom radjo*  
abonentów Śląska i Zagłębia. .......

Adio.

PROGRAM RADJOWY
na niedzielę 5 lutego b. r.

KATOWICE: 10.15 Transm. nądetato-. 
wa z Katedry wileńskiej. 12,00 Sygnał 
czasu. 12.10 transm. koncertu z filhar- 
monji: Orkiestra filharmon. pod dyr. Jó
zefa Ozimińskiego. Chór „Lutni war- 
szawskiei" i Paweł Lewiecki (fortęp.).

Cz. I Lud. Różycki: Preludjum „Monna 
Lita" wykona orkiestra. Koncert forte
pianowy —wykona ż tów. orkiestry p. 
Łewiccki. Cz. II. Pieśni Niewiadomskie
go i Różyckiego odśpiewają z towarz. or
kiestry chóry mieszane „Lutni" oraz so
liści. 14.00 „Materializm" odczyt wygło
si ks. prałat Kapięa. 14;40 odczyt rolni
czy. 15,15-transm. koncertu z filhar
monii. Cz. I. L. .Pachelbel: Ciaconna, 
Dandrien: Musett, Padre Martini: Gavot 
te — wykona na organach prof.‘ Rutkow
ski -.Sarzyński: Sonata na 2 skrzypiec i 
fortep. odegrają. Tad Ochlewski, Hen- 
Kameau: Suita — wykona orkiestra
Kameau: . Surfa — wykona, orkiestra 
Bach: Koncert C-dur na 2 fortepiany i 
orkiestrę. Cz. IL Bach: Kantata na alt,
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reprodukuję czysto i głośno słowo, mueykę i 
śpiew.
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Szkoła potęgi gospodarczej.
Prof. Dr. STANISŁAW GŁĄBINSK.

NARODOWA POLITYKA EKONOMICZNA.
Nakładem Tow. Wyd. „Ateneum", Lwów, 1928, str. 41?.

W ślad za pierwszą częścią „Ekono
miki Politycznej" prof. Ołąbiuskiego, 

•ukazała, się jako część druga „Naro 
dowa polityka ekonomiczna".

Nie będziemy tli zdawać sprawy z 
toku uwag i rozumowań autora. Pra
gnieniu tylko zastanowić się pokrót
ce nad moralną, społeczną rolą tego 
dzieła, nad jego znaczeniem dla roz 
woju polskiej polityki ekonomicznej.

Gdy pierwszy tom „Ekonomiki na
rodowej" był wykładem teorji ekono 
micznej, „Narodowa polityka ekono
miczna" jest zbiorem wskazówek, ja
kimi drogami naród do dobrobytu 
prowadzić. Takie właśnie .cele stawia, 
bowiem prof. Gfąbiński we wstępie 
do swego dzieła.

Narodowa' polityka ekonomiczna 
dąży do wskazania środków i warun
ków osiągnięcia wszechstronnego roz 
woju gospodarstwa narodowego. Roz
wój gospodarstwa narodowego polega 
na wżrtśtąja.cym dobrobycie... — czy 

i tumV,na wstępie wykładu,
Jako środki do osiągnięcia tego do 

brobytu, t. j. „jako naczelne zadania 
narodowej poliiyki ekonomicznej u- 
ważać należy osiągnięcie rozwoju 
WŚzy^®ęh sił wytwórczych narodu, 
dążenie do niezależności gospodar- 

, czbj, czyli.t. zw. samowystarczalnpść, 
rozwój samodzielności gospodarczej 
czyli wolność gospodarcza".

Ujmując pod takim kątem widze
nia zadania polityki gospodarczej 
państwa, kontynuuje prof. Głąbiński 
swe wybitnie narodowe stanowisko, 
które poznaliśmy już w „Ekonomi
ce". Państwo jest tylko organem Na
rodu, a jego polityka służbą intere
sów narodowych. Stanowisko to uwy 
datnia się nie tylko w nazwie nauki, 
którą nazywa narodową polityką, 
lecz i w trakcie samego wykładu.

Z przeprowadzonych, jakkolwiek 
najzupełniej naukowo - teoretycznie, 
rozumowań czuje się, że autor, pisząc 

,swe dzieło, pisze z myślą o Polsce.
Rozwój sił wytwórczych, samowy

starczalność, wolność gospodarcza, to 
zasady i hasła które stoją na czele poi 
skiej polityki gospodarczej.

, " Te cechy i zalety książki prof. Głą 
, Lińskiego iśpMwia' ją, że nie. jest tylko 

podręcznikiem Uniwersyteckim ani su

Zmierzch tabaki i tahaczarzy.
NA MARGINESIE ZAMKNIĘCIA FABRYKI TABAKI W AUGSBURGU.

. . Jak donoszą pisma, jedna z najsław 
niejszycK i największa fabryka taba
ki w Augsburgu, ma być zamknięta, 
ponieważ .'fabrykowanie tego narko- 
tyku nie opłaca się. Tak więc oto sto- 
imy przed jednem z najciekawszych 
zjawisk kulturalno-historycznych. i 
Dla badacza tytoniu oznacza ona to 
samo, jak gdyby dajmv na to badacz I

tenor, bas, chór i orkiestrę. Soliści: pp. 
Adela Comte - Wilgocka, (alt) Maurycy 
Janowski (tenor), Aleks. Michałowski, 

; (bas). 17.20 — Rozmaitości. 18.55 — Ko 
; muńikaty. 19.10 odczyt: p. t. „Życie lu- 
! dzi przedhistorycznych" wygł. prof. Sa- 
j wieki (tranms.). 19.55 odczyt p. t. „Moje 
' wspomnienia z Jugosławji" — wygł. dr. 
; A. Przybyłowicz Naczelnik Wydziału 
5 Administr. Woj. Śł. 20.00 „Bery i bojki

śląskie" — wygł. Karlik z Kocyndra 
| (prof. St. Ligoń). 20.50 koncert z Krako- 
| wa wykonawcy: 12 chóru krakowskiego 
; pod batutą prof. Walka - Wałeckiego i

Olga Didur (śpiew). 22.00 Sygnał czasu 
i komunikaty: sportowy, P. A. T. i poli
cyjny. 22.50 Transmisja muzyki tanecz
nej

cha rozprawą naukową, lecz żywą, za 
wsze aktualną i godną stosowania w 
praktyce szkołą narodowego myśle
nia i działania gospodarczego.

Czy to będą rozdziały o polityce a- 
grarnej, górniczej czy przemysłowej, 

'czy też skomplikowane kwes.tje poli- 
s tyki socjalnej, -wszędzie myśl o Naro

dzie, jako najwyższem dobru, które
mu wszystkie inne interesy muszą 
być podporządkowane, jest przewo
dnią myślą wykładu.

Dziś gdy kwestje ekonomiczne sta 
ją się coraz więcej popularne, gdy 
zajmuje się niemi nietylko pechowiec 

J1 ecz co drugi obywatel .państwa, 
książka prof. Głąbińskiego ukazuje 
się wobec wyczerpania poprzedniego 
wydania, w sama porę. Sama dla sie
bie, bez naukowych podstaw części 
pierwszej, daje czytelnikowi te pod
stawowa postulaty praktycznego my 
ślenia gospodarczego, które pozwala 
ją na samodzielne i słuszne ocenianie 

• codziennych zjawisk. Z tego względu 
powinna się znaleźć w ręku najszer- 

. szych rzeczywiście warstw. Jak „Eko 
nornika narodowa" jest zasadniczym 
podręcznikiem dla tego, kto zajmu
je się ekonom ją z naukowego punktu 
widzenia, tak „Polityka ekonomi
czna" jest fundamentem do ocenienia 
codziennych zjawisk gospodarczego 
życia.

Wprowadzenie w czyn jej wskazó
wek, stosowanie ich w bieżącej polity 
ce, zapewni osiągnięcie tego podsta
wowego celu, jakim jest dobrobyt 
narodu. Słusznie można ją też nazwać 
szkołą potęgi gospodarczej.

„Polityka" ukazała się nakładem 
Tow. wyd. „Ateneum", którego stara 
niom zawdzięczyć należy, że tom ten 
wypadł równie nienagannie, jak pier 
wszy. Jeszcze raz należy tu podkre
ślić, że wydawnictwo takich dzieł, jak 
<>J>a tomy prof. Głąbińskiego, jest 
zwłaszcza w dzisiejszych czasach, gdy 
rynek księgarski zalany jest wszelką 
tandetą, a dzieło naukowe czeka na 
nabywcę, dobrze spełnionym obowiąz 
kiom obywatelskim.

W danym wypadku życzymy • je
dnak nie wydawcy,, lecz rzeszom czy 
felniczym by książka ta jak najprę
dzej trafiła do ręki każdego. Z.

win, stwierdził, że ludzie nie mają 
zainteresowania do szampana.

Któż z czasów naszej młodości nie 
obserwował ludzi, oddających się na- 
ługowi tabaki? Prawie co drugi czło
wiek jeszcze przed 30 laty w Polsce 
i wszędzie indziej w Europie, nosił ta
bakierkę, miał obie dziurki nosa za
pchane dosyć nieaipe-Frczna substan

cją i miał dużą kolorową chustkę 
której musiał co chwila używać. Zwy 
czaj nakazywał przed zażyciem 
Laczki trzy razy stuknąć w nakryw 
kę tabakierki, co zapewne było ja. 
kietnś magicznem zaklęciem, ażeby 
wyznawcy przyniosły szczęście i dużo 
przyjemności.

Rzecz intcresuja.ca: w Europie za- 
ż' wanic tabelki było wcześniejsze 
aniżeli palenie tytoniu, jakkolwiek w 
ojczyźnie tytoniu. Ameryce, tabaki 
nie znano pierwotnie. W połowie XV[ 
stulecia założono w Sewilli pierwsza 
fabrykę tabaki, która wyrabiała słyj 
ny „spaniel". Stamtąd tabaka przedo. 
stała się do Francji i Włoch, a papież 
Urban VIII wydal bullę, w której du
chownym pod klątwą zabraniał uży
wania tabaki. Zakaz jednakowoż nie 
bardzo skutkował, ponieważ państwa 
szybko uznały wartość fabrykacji ta
baki dla celów monopolowych.

Palenie tytoniu, uprawiane głów
nie przez marynarzy, uchodziło wów- 
cza za rzecz nieprzyzwoitą, podczas, 
gdy zażywanie tabaki tak się zako
rzeniło na wszystkich dworach eu
ropejskich, że nawet ludzie, nieuży- 
wający tabaki, nosili tabakierki, allią 
przynajmniej, by się tym przedmio, 
tem bawić. Darowanie komuś taba
kierki należało do najczęstszych pre
zentów. Przypominamy sobie wszys
cy ową tabakierkę Robaka z „Pana 
Tadeusza" i tabakierkę Napoleona. 
Otóż — jak twierdzą wtajemniczeni 
— Napoleon nie używał tabaki z ta
bakierki, tylko wprost z kieszeni w 
kamizelce, dlatego ponieważ nie 
chciał tracić czasu na otwieranie ta
bakierki. To samo opowiadają o Fry
deryku II.

Dziwnym może nam się wydawać 
fakt, że i dostojne damy zażywały ta
bakę, co jednakowoż nic musiało dzia 
lać estetycznie, jeżeli jeden z prze
ciwników tego narkotyku tak pisał: 
..Kto zażywa tabakę, wygląda jak 
Świnia, kto pali, tego czuć Świnia, 
(sic!), a kto żuje tytoń jest świnią".

,W jaki sposób pierwsi tabaczarze 
znaleźli w tabace przyjemność? Mo
żna to tłomaczyć tylko w ten sposób, 
iż pierwotnie liści sproszkowanych ty' 
toniu używano, jako środka przeciw 
katarowi. Że lekarstwa mogą stać się 
użytkami, widzimy to na przykła-. 
dzic alkoholu, który był pierwotnie 
tylko lekarstwem, kokainy i opium.

Zwyczaj zażywania tabaki widocz
nie całkiem zanika. W miastach lu
dzi, używających tabaki prawic zu
pełnie już się nic widzi. Zatabaczo- 
nyeh spotykamy tylko gdzieś w ma
lutkich miasteczkach i wsiach. Jeżeli 
nic nastąpi jakaś reakcja, ten ta. 
baczny zwyczaj zniknie w niedługim 
czasie. Czego nie zrobiły zakazy, groź 
by, drwiny i szyderstwo, tego doko
nała moda.

Kwiatki elokwencji
PARLAME-NTfARNEJ.

Dwaj członkowie Reichstagu nie
mieckiego — p. Hoffmann (centrum), 
oraz p. Moses (soc.-dem.) — ułożyli, 
na zasadzie stenograficznych sprawo 
zdań z posiedzeń parlamentarnych, 
bukiet krasomówczych kwiatków. 
Niektóre zwroty zasługują na dosło
wne przytoczenie, odznaczają się bo
wiem niezwykłemi rzeczywiście za
letami ?!) stylu.

Frazes z przemówienia posła soeja 
listyęznego: „Twierdzę to nie jako 
socjal-demokrata, lecz jako człowiek 
jasno patrzący na to, co się dziś na 
świecie dzieje..."

Poseł stronnictwa konserwatywne
go: „Rząd pruski w swojej bezmier
nej głupocie..."; przewodniczący 
zwraca mu uwagę: „O głupocie rządu 
pruskiego nie wolno mówić w Reich
stagu!".

A oto kilka doskonałych zestawień 
obrazowych: „Nasza hodojwla Świn 
wciąż jeszcze wisi w powietrzu.... 

„Przyszłość młodzieży niemieckiej 
znajduje się w rękach niemieckich 
krów..,", „Przyrost ludności wiejskiej 
odbywa się najzupełaiej normalnie 
i zaraz państwu pokażę, jakim sposo 
bem się to dzieje ' .Naturalny 
sztuczny nawóz jest teru samem dla 
racjonalnego gospodarza rolnego, 
czem były — nektar i ambrozja dl*  
starożytnych Greków..,".
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Zima.
Wąziutką ścieżką małą 
•przez białe idę pola, 
rpocl martwą śniegu zwalą 
jpi cicho matka - rola....

Wąziutkim idę śladem 
nrzed siebie, wciąż, wytrwale, 
świat w słońcu lśni, jak djadem, 
drżą perły, skry, opale...

Klejnotów tyle, tyle, 
na śniegu tu, wokoło,, 
wzrok tonie w skarbów pyle, 
ach- zdobić skronie, czoło!....

Tu barwą 1'u.ni bladą 
chrvzolit wabi oko, 
rubiny tam się kładą 
jaskrawą krwi posoką....

K perły zgarniać można, 
bo powódź ich tu cala, 
dłoń jakaś nieostrożna 
tak wokół je rozsiała....

Tu znów mi błysnął nidławo 
ametyst blado - lila, 
a tam znów brylant łzawą 
kaskadę, barw rozpyla....

Lecz co to?!...., gdzie klejnoty?, 
gdzież wielki skarb Sezamu?, 
czyż był to miraż złoty, 
zjawisko złud i kłamu?!....

Słoneczna lampa zbladła 
w abażur chmur spowita.
i pierzchły c-ud - widziadła, 
wzrok nagą prawdo wita....

Nic z złudy, ż baśni, z mary, 
szarzyzna jeno wkoło, 
spłoszone pierzchły czary, 
tęsknota chyli czoło....

Czyż nie tak często bywa 
na wąskim życia szlaku, 
gdy nagle wichr porywa 
sen jakiś z snów orszaku?!....

Lita Matusewiczowa.
Sosnowiec.

Dotychczasowa działalność
RADY SZKOLNEJ POWIATOWEJ.
Wskutek wygaśnięcia mandatów 

członków Rady szkolnej pp.: sędzie
go R. Hermana, inż. M. Czaplickiego, 
inż. B. Krupińskiego, inż. Cimoszki i 
Cz. Sztajnera, ukonstytuował się 28 
stycznia b. r. jak to już pisaliśmy, no 
Wy skład Rady szkolnej i w związku 
z tem 31 stycznia b. r. b. przewodni
czący p. sędzia R. Herman przekazał 
nowemu zarządowi agendy Rady 
szkolnej.

Przed wstąpieniem do Rady szkol
nej wyżej wymienionych osób, Pow. 
Rada szkolna istniała tylko na papie
rze, to też niemało mieli kłopotu i pra 
cy członkowie Rady, nim zdołali zor
ganizować pracę zarówno w samej 
Radzie,, jak i organach niższych, na
leżących do samorządu szkolnego.

■W stosunkowo krótkim czasie, lecz 
Przy mozolnej i energicznej pracy7 
Przewodniczącego p. R. Hermana, se 
‘kretarza Rady p. Fr. Żebrowskiego i 
przy usilnem .poparciu pozostałych 
członków Rady, przy dużej pomocy 
inspektora szkolnego .p. Winiarskiego 
1 zastępców inspektora pp. Pawłowi
cza, Ormańczyka i Lipińskiego zorga 
nizowano i'pobudzono do życia dozo
ry i opieki szkolne we wszystkich — 
■Jak naówczas 25 gminach i miastach 
“ędzina, Czeladzi i Zawiercia, zaopa 

rzono szkoły w utensylja szkolne, 
pomoce naukowe, w odpowiednie lo- 
J'ak, dostarczono należytej obsługi, 
opału we właściwym czasie (przedtem

Wiem nauczycielstwo musiało się o 
° troszczyć i często wskutek braku 
Palu musiano przerywać lekcje), u- 

kodniono wzajemny stosunek gmin 
UL- ■ Zorów szkolnych i odwrotnie, 

l ze w niedługim czasie samorząd 
Y powiecie postawiony został 

F11"paściwym poziomie i funkcjono-
V bez zarzutu.

ciel r?aF'zc>wano wyższy kurs nauczy 
stw y duć możność nauczyciel- 
y;i 11 J^sMńenia swej wiedzy i naby 
elci^Wa d° ubiegania się o stanowi 
abec . rowuików szkół, do których 

n'e 'wymaga się ukończenia.wyż 

szego kursu nauczycielskiego, to też 
Kuratorjum warszawskie, jako wła 
dza nadzorcza, dwukrotnie wyraziło 
Radzie szkolnej uznanie i podzięko
wanie za pracę.

Nic przesądzając wyników pracy 
howózorganizowanej Rady, stwier
dzić musimy, że przez ustąpienie wy
żej wspomnianych członków Rady, 
samorząd szkolny w powiecie Będzin 
skim poniósł poważne straty.

Jak umiejętną i oszczędną gospodar 
kę Rady szkolnej prowadził b. prze- 
wodin.iczącv p. R. Herman, niech po
służy ta okoliczność, że z sumy "460 
zł., przewidzianej w budżecie na rok
1927-28,  a przeznaczonej na wszystkie 
wydatki Rady, jako to: opłacenie per 
sonelu biurowego, zakup materjałów 
pisemnych, opłacenie telefonu, czę
ściowo lokalu, opału, światła i t. p., 
wydatkowano przez 13 miesięcy zł. 
1954 gr. 90,1 pozostawiając zreorgani
zowanej Radzie, na pozostałe 2 mie
siące budżetowe 1842.06 zł. w Pow. 
Kasie oszczędności w Będzinie na ra 
chunku czekowym i do podjęcia w 
Sejmiku będzińskim 5.505 zł. 10 gr. 
oprócz tego z Magistratu m. Sosnow
ca 1500 zł., Dąbrowy 500 zł., Czeladzi 
500 zł., Będzina 250 zł. i Sejmiku 265 
zł. na IV. K. N. czyli razem zł. 10.550 
gr- 16.

Jak nas informowano, oszczędności 
Rady miały być użyte na subwencję 
dla wyższych kursów nauczyciel
skich, a to w celu odciążenia uczestni 
ków kursu, którzy oprócz niewygód, 
połączonych z przyjazdami z miejsc 
swego zamieszkiwania do Sosnowca, 
ponoszą zbyt duże opłaty w stosunku 
do swoich uposażeń.

Przypuszczać więc należy, że nowi 
członkowie Rady usankcjonują dążę 
nie i zamierzenie swoich poprzedni
ków i oszczędności Rady na inne cele 
nie obrócą.

Kronika Zagłębia.
KALENDARZYK.

5
MliELS

Dziś Agaty P. M, 
jutro Doroty P. M, 
Wsch. słońca 7 m. 12
Zach. „ 16 m. 29,

Kinoteatry w Sosnowcu
grają dzisiaj:

Kino „Zagłębie44 — „Skandal w Pe
tersburgu".

Kino Swinks. — „Czerwona tancer
ka", Mata Hari.

Kino „Momus44 — „Kochanka Gwa
rdzisty".

X OBNIŻENIE KOSZTÓW UTRZYMA
NIA. Według obliczeń komisji staty
stycznej przy Inspektoracie pracy w 
Sosnowcu, koszty utrzymania w 
styczniu b. r. w porównaniu do grudnia 
ub. r. zmniejszyły się 1,28 proc.

X PASZPORTY ZAGRANICZNE. Wy
dawanie paszportów zagranicznych i 
sprawa zreformowania obecnego stanu 
rzeczy przybrała ostatnio inny obrót. 
Projekt obniżenia opłat nie jest przyję
ty. Ministerstwo skarbu, wychodząc z 
założenia natury finansowo - gospodar
czej projektuje zarządzenie, mające na 
celu utrudnienie wydawania paszpor
tów. Wiążąc sprawę z bilansem płatni
czym kraju Ministerstwo to, wobec ujem 
nego bilansu, zamierza wprowadzić pew 
ne ograniczenia, dotyczące szczególnie 
pasportów kuracyjnych.

X PODZIĘKOWANIE. Zarząd Kola sa
mopomocy uczniów przy gimnazjum mę- 
skiem w Dąbrowie składa za naszem po
średnictwem podziękowanie wszystkim 
tym, którzy przyczynili się do uświetnie
nia zabawy K. S. U., a w szczególności 
paniom, które przyjęły na siebie obo
wiązki gospodyń, okazując wiele po
święcenia i ofiarnej pracy połączonej z 
organizowaniem bufetu.

X KATOLICKIE TOWARZYSTWO PO 
LEK na Pogoni urządza dla swych człon
kiń i sympatyczek miesięczne zebranie z 
referatem w sali Zw. metalowców na 
Pogoni dnia 7 lutego rb. o godz. 5 popoł.

Niema - jak MYDŁO JELEŃ - SCHICHT.
Przekonywam się o tem ponownie przy każdem praniu. • Mydło Jeleń*  
Schicht, wyrabiane z najlepszych surowców, jest łagodne rwydajne. Uży
wam je nawet do najdelikatniejszej bielizny oraz tkanin i mogę je z czy- 

stem sumieniem polecić wszystkim P. Gospodyniom.

Używajcie zatem, Szanowne Panie Gospodynie, we własnym interesie jedynie

Repertuar tsatra w Sosnowca.
W niedzielę popołudniu po cenach 

zniżonych od 50 gr. do 2.20 zł. „Pan Geld 
hab“ z dyr. Zbuckim w roli tytułowej. 
Początek o godz. 4.15. Abonament ważny 
bez procentu.

W niedzielę wieczorem „Cierpki owoc44 
komedja w 5 aktach węgierskiego auto
ra Roberta Bracco. W roli głównej p. Re 
na Castori. Początek o godz. 8.15. Ceny 
zwykłe. Abonament ważny procentowy.

W przygotowaniu sztuka Fr. Schónta- 
na i Fr. Koppel Enfelda pt. „Odrodze
nie".

Wkrótce ujrzymy na gościnnym wy
stępie znakomitego artystę Stefana Jara
cza w sztuce W. Perzyńskiego „Szczęście 
Frania".

W NIEMCACH .
Wtorek 7 lutego teatr miejski z So

snowca wystawi na Niemcach komedję 
Al. lir. Fredry „Pan Geldhab" z dyr. L. 
Zbuckim w roli głównej. Początek o go
dzinie 8.50.

Tsatr w KatowieasL
> REPERTUAR.

Niedziela 5 „Casanowa" (o godz. 5.30 
popoł.).

Niedziela 5 „Moja panna mama" (o g. 
7.50 wiecz.)

Poniedziałek 6 „Rewja warszawska" 
(o godz. 10.50 wiecz.)

X PORANKI LOTNICZE. Komitet miej
ski Ligi obrony powietrznej państwa w 
Sosnowcu podaje do wiadomości, że we 
czwartek dnia 9 lutego rb. o godz. 12 w 
południe odbędzie się poranek lotniczy 
dla dzieci szkól powszechnych (klas niż
szych), zaś w niedzielę dnia 12 lutego o 
godz. 11 rano odbędzie się poranek lot
niczy dla młodzieży szkół średnich.
X ZNIŻKI DO KINA „ZAGŁĘBIE4 DLA 
CZŁONKÓW L. O. P. P. Na skutek sta
rań komitetu miejskiego L. O. P. P. w 
Sosnowcu, dyrekcja kina „Zagłębie" 
wprowadziła od dnia 4 bm. stałe bilety 
zniżkowe (zł. 1 50 gr.) dla członków Ligi 
obrony powietrznej państwa. Kupony 1 
gr. sztuka są do nabycia tylko: w kance- 
larji L. O. P. P., Kościelna nr. 6 od godz, 
5 do 6 i u p. Kucharskiego, ul. 5 Maja 8. 
.za okazaniem legitymacji członkowskiej...

Ulenowska pożyczka
NA POSIEDZENIU ZARZĄDU 

MIASTA.
Na posiedzenia Zarządu m. Sosnow, 

ca zastanawiano się nad propozycją 
przewaloryzowania pożyczki ulenow 
skiej. Pożyczkę tę zaciągnięto, jak 
wiadomo, na 8 proc., obecnie Min. 
skarbu zabiega o to, by pożyczki, za
ciągane zagranicą były oprocentowa 
ne jak najniżej. Zaproponowano więc 
wysokość procentu 7, ale za to wzro
słaby suma pożyczki z półtora miljo
na dolarów na około 1 railjon 670 tys. 
dolarów, bo przecież firma Ulen efek 
tvwnej sumy zysku nie zrzecze się. 
Zaproponowano również miastu spła
tę. pożyczki nie wciągu 20 lat, lecz 
wciągu 50 lat, co obniżyłoby roczne 
raty o 10 proc., za to termin konwer
sji pożyczki przedłużyłby się z 5 na! 
10 lat. Warunki te nie odpowiadają 
interesom miasta i Magistrat zajął 
stanowisko odmowne, wychodząc ze 
słusznego założenia, że lepiej jest, o 
ile można, spłacić uciążliwą pożyczkę 
możliwie najwcześniej.

X WYPŁATA ZAOPOTRZENIA DLA 
B. SKAZANYCH POLITYCZNYCH. Mi
nister skarbu wniósł na Radę ministrów 
projekt rozporządzenia Prezydenta Rze
czypospolitej o zaopatrzeniu państwo- 
wem byłych skazanych politycznych. 
W myśl powyższego projektu, zaopatrzę 
nie to przysługiwałoby: 1) osobom, któ
re przed powstaniem państwa polskiego 
skazane zastały wyrokami sądów państw, 
zaborczych za działalność, zmierzającą 
do odzyskania niepodległości Polski na 
karę ciężkich robót lub inne kary, poz. 
bawione wolności na przeciąg conaj
mniej jednego roku i odbyły tę karę 
choćby częściowo, pod warunkiem jed
nak, że osoby wymienione nie są zdolne 
do zarobkowania, albo też przekroczyły 
50 lat życia i nie mają zapewnionych 
środków utrzymania. 2) wdowom po wy
mienionych osobach, o ile nie mają śród 
ków utrzymania i nic weszły w związki 
małżeńskie. 5) Sierotom do 18 roku ży
cia włącznie, oraz 4) wdowom i sierotom 
po straconych za działalność polityczną 
bez powyższego ograniczenia. Przewi
dziana w projekcie wysokość zaopatrze
nia równa się wysokości emerytur, wy
płacanych weteranom z powstań narodo
wych. ' Ze względów budżetowych, wy- 
ppłata emerytur rozpocznie się z począt
kiem następnego okresu budżetowego, t 
..- .dnia > k.w;ełoia.
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bprawa kupna cegielni
DLA DĄBROWY GÓRNICZEJ.

W dniu wczorajszym zwołane zostało 
posiedzenie Rady miejskiej w Dąbrowie^ 
aby stosownie do obowiązujących prze
pisów w drugiein czytaniu uchwalić za
ciągnięcie pożyczki w Banku Gospodai’^ 
stwa krajowego na kupno cegielni. Z u- 
wagi na io, iż ekspert zaproszony przez 
nliasto do zbadania cegielni nie nadesłał 
dotychczas swego orzeczenia, posiedze
nie odwołano.

X W SPRAWIE KUPNA CEGIELNI 
Bilewiczów w Dąbrowie toczyły się od 
pewnego czasu pertraktacje Magistratu 
Dąbrowy i Sosnowca. Zarząd miasta So 
snowca postanowił odstąpić od kupna ce
gielni, gdyż mu się kupno to nie kalku
luje.
X DZIWNE STANOWISKO NASZYCH, 
SAMORZĄDÓW. Podając w swoim cza
sie ceny, wysunięte przez dyrekcję tram 
wajów za przejazd tramwajami, wyra
ziliśmy pogląd, iż ceny te stanowczo są 
za wysokie i że niewątpliwie nasze sa
morządy, mające w tej sprawie glos de
cydujący, kwestję cen pomyślnie załat
wią. Niestety, przypuszczenia nasze o- 
.kazały się błędne, gdyż na wspólnej kon 
ferencji nikt z przedstawicieli samorzą
dów nie chciał czy nie umiał należycie 
sprawy postawić i zadowoliwszy się gro
szowym ustępstwem, zasadnicze ceny 
pozostawiono bez zmian, dzięki czemu 
tramwaje w Zagłębiu są najdroższe w 
Europie, a stosunek np. cen tramwajo
wych biletów okresowych do cen kole
jowych jest wprost niebywały, gdyż 
różnica wynosi przeszło 200 proc. Jest to 
zjawisko nigdzie niespotykane i cieka
wą byłoby rzeczą dowiedzieć się przy
czyn, które skłoniły przedstawicieli na
szych samorządów do utrzymania tak 
wysokich stawek, uniemożliwiających 
szerszym warstwom ludności korzysta
nie z tak dogodnego środka lokomocji. 
Stanowisko dyrekcji tramwajów jest w 
tym wypadku zrozumiałe, natomiast sta
nowisko samorządów jest zagadką, nie
zwykle kosztowną dla ludności i wogóle 
trudną do odgadnięcia.
X NARODOWA ORGANIZACJA KO
BIET W SOSNOWCU podaje do wiado
mości, że na wieczorowym kursie kroju, 
szycia i robót ręcznych dla pań i panien 
z inteligencji jest jeszcze kilka wolnych 
miejsc. Zgłoszenia najpóźniej do wtor
ku przyjmuje pani E. Gruszecka ul. Sze- 
nowska Nr. 15 (1 maja) od 4 —- 6 popo
łudniu.
X ZEBRANIE RESTAURATORÓW. 
Dnia 9 lutego 1928 roku o godzinie 5 po
południu, a wrazie nieprzybycia potrzeb 
nej ilości członków o godzinie 4 popołu
dniu, odbędzie się w lokalu pana Jana 
Łabnego w Sosnowcu ulica Kościelna Nr. 
9, ogólne walne zebranie członków Sto
warzyszenia właścicieli zakładów resta
uracyjnych na powiat Będziński w So
snowcu.
X ZAPISY W MIEJSKIM UNIWERSY- 
TECIEŚLUDOWYM. W dniach 5, 4, 6 i 
7 b. m. odbywają się zapisy na kursy spe
cjalne M. U. L. W bieżącem półroczu 
przy M. U. L. będą prowadzone w dal
szym ciągu kursy specjalne: spółdziel
czy, korespondencji i buchalterji, samo
rządowy, samokształceniowy, wychowa
nia fizycznego i krajoznawczy, metody
ki wycieczek, scen amatorskich ustawo- 
dastwa robotniczego, oraz kurs nauk 
społecznych, a ponadto kurs języka mię 
dzynarodowego — esperanto, w tychże 
dniach odbywają się zapisy na kurs dla 
analfabetów. Zapisy odbywają się w lo
kalu M. U. L. (ul. Nowokościelna szkoła 
im Praussa) od godz. 6 —-8 wiecz.

Nowa ustawa o aptekach.
DWA RODZAJ ZAKŁADÓW. ; _

W najbliższym czasie ukażę się rozpo
rządzenie Prezydenta o aptekach.

Apteki dzielą się, według ujęcia nowej 
ustawy, na publiczne i zakładowe. Ąpte 
ki publiczne prócz wyrobu i sprzedaży 
leków, środków kosmetycznych, przed
miotów higjeniczno - sanitarnych i t. p. 
mają też wykonywać badania rozpo
znawcze chemiczne i mikroskopowe w 
dziedzinie lecznictwa. Apteki mogą rów 
nież sprzedawać na żądańife w ciągu nie
mniej niż 10 godzin dziennie w dni pow
szednie. Ustawa upoważnia magistraty 
do uregeluwania kwcstji godzin handlu ’ 
aptek w zależności od warunków miejsco 
wych. W każdym razie ludność nie mo
że pozostać bez apteki

Osoby, zatrudnione w aptece obowią
zane są do zachowania tajemnicy chore-' 
gę. Wyjątek stanowią przypadki, w któ 
tych na mocy innych ustaw, na osobach 
tych ciąży obowiązek zgłaszania.

Do otworzenia apteki konieczne jest 
uzyskanie koncesji. Ustawa przewiduje 
W .. jakich momentach konces j a po w i u na 
być udzielaną; Nadawanie koncesji za
leżne jest od liczby mieszkańców.

Tytuł aptekarza nadawany jest przez

i

OCZYWIŚCIE I TYM RAZEM W GRĘ WCHODZIŁA KOBIETA.
(i) Było ich dwuch na skromnych 

stanowiskach pomocników Sekreta
rza gminnego w gm. Żarnowiec, pow. 
Olkuskiego: Wojciech Muzyk i Anto 

.. ni Byczek. Muzyk—chuderlawy, su
chotnik, blady, zwiędły, ponury i zam 
knięty w sobie,

stronił od ludzi, a ludzie od niego.
Byczek—wesoły, zdrów, dobrze roz
winięty, przystojny, rozmowny, jur
ny, cieszący się syrnpatją kobiet. Mie 
szkali w jednym pokoju w. budynku 
urzędu gminnego, stołowali się u nie- 

. jakich Skowrońskich, rodziców sym 
patycznej panny Basi, która darzyła 
względami Byczka, pragnącego wstą 
pić z nią w związki małżeńskie.

Co wieczór, po spożyciu kolacji, 
.Byczek zostawał jeszcze parę godzin 

u Skowrońskich,
flirtując ze swoją dziewczyną,

Muzyk zaś odchodził chmurny i zamy 
-kał się w mieszkaniu, często zapija
jąc się w skrytości wódką, Prawdopo 
dobnie, jak i inni młodzi ludzie jego 
pokroju, nie mógł patrzeć na poufa
łości z tą, która nie była dlań obojg-, j 
•tną, jak nie jest obojętna dla żadne
go ńiekóchającego jeszcze młodzień
ca, dziewczyna' przystojna, a uwiel
biana przez innych. Może to już była 
zresztą miłość — skryty Muzyk nie lu 
bił się zwierzać ze swoich uczuć. Dość 

:że ■ .. -■■■ -f
nie patrząc na szczęśliwą parę, wy- 
- .. .i chodził zaraz po kolacji,

z każdym wieczorem więcej posępny. 
Od czasu do czasu tylko, gdy Byczek, 
rozochocony względami Skowroń
skiej, pokpiwał z niego głośno, nazy 
wając go niedołęgą, Muzyk spoglądał 
nań ponuro i nienawistnie;

W urzędzie gminnym więcej cenio 
nó Muzyka, jako pracownika sumień 
nego i uczciwego, od Byczka, którego 
wydalono w swoim czasie ze służby 
za jakieś malwersacje. Dlatego Mu
zykowi powierzano odpowiedzialniej 
sze funkcje, co 
wzbudzało w Byczku zawiść i niechęć 
objawiające się. podrwiwaniem z rze 
kornego niedołęstwa Muzyka. Byczek 
sądził ponadto, że Muzyk intryguje 
nań wobec wójta, sekretarza i władz 
zwierzchnich i jego drwiny stawały 
się coraz więcej prowokacyjne, co Mu 
zyka doprowadzało do niebywałego 
zdenerwowania.

Takie stosunki między nimi trwały 
do 7 sierpnia ub. r. Tego Wieczora Mu 
zyk, wTaz ż dwoma swymi znajomy
mi

wypił półtorej butelki wódki 
i udał się do swego mieszkania. W pa 
rę godzin później przyszedł do miesz
kania Byczek i położył się spać. Gdy 
usnął, wstał z łóżka Muzyk i pochwy 
ciwszy, przygotowaną .zawczasu Tor-

I

X TAJEMNICA POCZTOWA. Min. 
poczt i tel. wyjaśniło podwładnym urzę
dom co następuje, w związku ze sprawą 
tajemnicy pocztowej. Chodzi o to czy 
urzędnicy skarbowi mogą zaglądać w 
celach zebrania informacyj clo listów 
prywatnych i t. d. Przy wykonaniu 
Czynności roszczeń pieniężnych za po
mocą zleceń pocztowych, spełniają u- 
rzędy pocztowe podwójną rolę. Naj
pierw wykonywują czynności ściśle po
cztowe, t. j. przyjmowanie, przesyłanie 
i doręczanie zleceń pocztowych. W cza
sieć pełnienia tych czynności tajemnica 
listowa winna być bezwzględnie zacho
wana. Natomiast z chwilą doręczenia 
listu zleceniowego, względnie kartki zle
ceniowej urzędowi, który ma ściągnąć 
wierzytelność od dłużnika, kończy się 
spełnianie czynności objętych tajemni- 

ministra spraw wewnętrznych osobom, 
które posiadają stopień magistra farma
cji i odbyły 4-letnią praktykę w aptece. 
Tytuł asystenta aptekarskiego otrzymu
ją osoby, które odbywają po ukończeniu 
studjów praktykę aptekarską.

jednocześnie wykonywanie zawodu 
aptekarskiego i praktyki lekarskiej jest 
wzbronione. Za. pobieranie cen ponad 
taksę zarządzający apteką będą^dd^^cie 
dzialni wobec prawa.

mę żelazną do wyrobu dachówek, li
derzy! nią Byczka kilkakrotnie w gło 
wę, wskutek czego ten, doznawszy 
pęknięcia czaszki od skroni do karku, 
stracił odrazu przytomność.

Muzyk, dokonawszy zbrodnicze 
czynu, zakopał narzędzie zbrodni,

zbrodiniczego 

czem począł się dobijać do mieszka
nia sekretarza gminnego, wołając, że 

Byczka zamordowano.
Obudzony sekretarz polecił Muzyko
wi pobiec po lekarza i księdza, oraz 
zameldować o zbrodni policji.

Gdy doktór nadszedł, Byczek już 
dogorywał, pławiac się w krwi, któ
rą, tworzyła na łóżku olbrzymią skrze 
plą kałużę.

.Policja, przeprowadzając dochodzę 
nie, spostrzegła na bieliźnie Muzyka 
kilka małych plamek krwi, co odrazu 
wzbudziło podejrzenie. Zagadnięty o 
to morderca, odpowiedział spokojnie, 
że obudzony uczuciem, iż

ktoś go dławi za gardło, 
wstał, i spostrzegłszy charczącego i 
skrwawionego Byczka, domyślił się, 
iż popełniono tu ohydny mord, wobec 
czego począł mu gorączkowo udzie
lać pomocy. Prawdopodobnie wsku
tek tego, że z nosa denata pryskała 
krew, na koszuli jego znalazły się 
plamy. Wzięty jednak w krzyżowy 
ogień pytań przyznał się do winy ów 
czesnemu komendantowi na powiat 
Olkuski, ko-rnż Antczakowi, przyczem 
Wyjaśnił szczegóły zbrodni i 
wskazał miejsce gdzie zakopał narzę- 

rzędzie mordu.
Onegdaj zasiadł na ławie oskarżo

nych przed sekcją karną przy Sądzie 
okręgowym w Sosnowcu. Na rozpra
wie przyznał się do -winy, oświadczył 
jednak, że nie działał z premedyta
cją, przeciwnie — nie wiedział w ja
ki sposób dokonał mordu. Tłumaczył, 
że krytycznego wieczora, ś. p. Byczek 
wbiegł do mieszkania zdenerwowany 
i począł mu wymyślać, że intryguje 
nań. Muzyk miał mu tłumaczyć, że 
chociaż widział jego nadużycia, to 
zwrócił mu tylko koleżeńską uwagę, 
aby pieniądze zwrócił i poprawił się. 
bo inaczej grozi mu więzienie. By
czek miał mu zagrozić „wybiciem zę 
bów“ i nadal wymyślał, wobec czego 
rozwścieczony Muzyk uderzył go w 
głowę formą, nie mając go jednak za 
miaru zabijać.

Po przesłuchaniu licznych świad
ków i po przemówieniach stron, .sąd 
udał się na naradę, poczem ogłosił wy 
rok skazujący Muzyka na
8 lat ciężkiego więzienia z pozbawie

niem praw.
Rozprawie przewodniczył s. o So

kolski, w asyście sędziów Jankiewi
cza i Sadkowskiego. Oskarżał proku
rator Koenig, bronił mec. Pawełek, 
ekspert dr. Liedke.,

cą listową, a rozpoczyna się pełnienie ro 
li inkasenta, ewentualnie pełnomocnika 
przy dokonywaniu protestów weksł.
X „RUCH44 PRZEDWYBORCZY. W u- 
biegly piątek, w lokalu bibljoteki im. Pe 
reca przy ul. 5 Maja w Dąbrowie, miej
scowa organizacja Bundu zamierzała u- 
rządzić zebranie przedwyborcze, ńa któ 
rem miał przemawiać „znany" działacz 
niejaki Blum z Krakowa. Zamiary te 
udaremniła opozycja, do lokalu bowiem 
wtargnęło kilkunastu wyrostków, któ
rzy sprowokowali burdę, wobec czego 
policja zebranie rozwiązała. W czasie 
zamieszania wybito w lokalu wszystkie 

,szyby, co miało ten skutek, iż uczestnicy 
wiecu w popłochu ueiekii i policja nie 
midla potrzeby dalszego intci wenjowa- 
nia. Bund więc spotkał w akcji urzedwy 
borczej przykry zawód.

[Ludzie chorzy na kamienie żółciowe i nęT**  
we, jaik rówmierż i na kamicę pęctheriŁOiwą j , 

ai^dirnireiniiie. •wyitiwB-naaraiie się ilmusiu 
poiwiimiriii 'raguliotwać fiinkjcije ikńiszeik sftosując 
fliainą Wdę gioinziką Pna.nciisraka Józefa.
tmiie dfoiŚAwaidloziemia wybitinyich praiktyjków k/i 

oray (parzekioiDyiw&j iż iwiodln Franciszka Józefa 
lwm pąwtDy, mdizrwyicraau’ skuteicany i fetgodin' 
działający śnodeik ipirzeieiz.jTSiz.eiaaiją.c.y. Móże / 
być źai-aciajny. itimkże i u cihoiiycih z ipipzeiiogU’1 

gracziołu knofkiofwegio. Żądać w aptekach i

• ------------------ . ń|

Zn^anis się nad kohistą.
NIE BIJ KOBIETY NAWET KWIATEM.

29-letni Ludwik Niedbał, zamieszkały 
w Sosnowcu przy ul. Będzińskiej 59 
spotkawszy na ulicy Staropogońskiej 24. 
letnią Marję Olszewską (Staropogońska 
10) napad! na nią w ordynarny sposób 
i uderzył ją kilkakrotnie w głowę ja. 
kemś tępem narzędziem. Uderzenia by. 
ły tak mocne, że Olszewska padła nie
przytomna na ziemię. Niedbał widząc 
swą ofiarę, leżącą bezprzytomnie na bru 
ku kopnął ją jeszcze kilkakrotnie p0- 
czem zbiegł. Rodzina Olsze5vskiej Za
wiadomiona o napadzie, przeniosła pobj. 
tą do mieszkania, dokąd zawezwano na
stępnie lekarza, który udzielił jej pomo
cy stwierdzając przytem ciężkie uszko
dzenie ciała. Brutalnego Niedbała na
tychmiast aresztowano i przekazano do 
dyspozycji władz sądowych.

X Z WIECZORNICY HARCERSKIEJ, 
Staraniem drużyn zamiejscowych hufca 
dąbrowskiego odbyła się dnia 2 bm. w 
sali resursy w Dąbrowie wieczornica 
harcerska. Bogaty program został wyko
nany przez drużyny: 34 z Maczek, 59 z 
Gołonoga i 48 z Zagórza. Stronę rekla
mową wzięły na siebie drużyny: gimna
zjalna i 1 zagł. z Dąbrowy. Wieczornice 
rozpoczął odczytem p. ptof. Piotrowski, 
zachęcając młodzież do kontynuowania 
sportu i wychowania fizycznego w -swo
ich szeregach. Następnie demonstrowa
no: roboty pionierskie, tańce góralskie, 
monologi, djalogi i pantominy obozowe.

• Jeden z harcerzy odegrał na skrzypcach 
* nieprzeciętnie parę utworów. Przy koń- 
I cu odegrano jednoaktówkę pt. „Figle" 

Całość przeplatały deklamacje utworu 
harcerzy. Dobrze -.wykonane numery po
kazowe nielicznie zebrana publiczność 

: wynagradzała sutemi oklaskami. Wie
czornicę zakończono odśpiewaniem „Ro- 
ty“.

’ X P. WŁAD. BORKIEWICZ w związku 
; z naszą notatką z 14 stycznia Nr. 14 wy- 
• jaśnia, że nie kandydował z listy konuiiii 
j stycznej do Rady ni. Zawiercia, nie, ma 
• zamiaru wydawać pisemka, nie ubiegał 
i się o posodę sekretarza Magistratu m. 
e Czeladzi i nie jest człowiekiem zamoż- 
; nym. Zamieszczając powyższe wyja- 
i śnienie, stwierdzamy, że o zamożności p. 
IBobk. pisaliśmy w formie przypuszcze

nia, źe posadę sekretarza w Czeladzi p 
Bobk. proponowano, że p. Bobk. obecnie 
może nie mieć zamiaru wydawania pi
semka, ale w swoim czasie o tem saiii 
wspominał, źe wreszcie p. Bobk. nie kan
dydował istotnie z listy komunistycznej 
do Rady m. Zawiercia, a natomiast listę 
taką (Jedności robotniczej) podpisał.
X NIEUDAŁY WIEC PPS. LEWICY W 
WOJKOWICACH KOMORNYCH. W 
ub. czwartek odbył się w Wojkowicach 
Komornych wiec przedwyborczy, urzą
dzony przez komunizującą lewicę PPS., 
na którym przemawiał miejscowy czło
nek tej partji, oraz Lewecki i Pawlus 2 
Grodźca. Mówcom przeciwstawił się P- 
Kempa z Grodźca członek PPS. prawicy, 
wywołując na sali tumult i awantury 
pomiędzy zwolennikami tych dwuch od
cieni PPS. tak, źe inicjatorzy4 zmuszeni 
byli zebranie rozwiązać.
X ECHA SKAZANIA SEKWESTRATO- 
RA. We wczorajszem sprawozdaniu z roz 
prawy przeciwko Domańskiemu wkradł 
się błąd, polegający na tem, że Donia'1' 
ski zdołał zdefraudować kwotę 15.1D 
58 gr. nie „korzystając w 1925 i 1926 r°‘ 
ku z reorganizacji magistrackiego 
działu finansowego", jak mylnie wydr11' 
kowano, lecz „w czasie przeprowadzą 
nej.... i i .d.“, co zmienia sens okolic®"8 
ci przestępstwa.

■X WYKRYCIE WYRODNEJ MATK*'  
16 ub. miesiąca obok Przemsży w Będz‘- 
nic znaleziono zw ok i kilkiitygocbiio"’e' 
go dziecka. Przeprowadzone dochcd® 
nie policyjne ustaliło, że wyrodną #a 
ką jest Jaros Genowefa, służąca, zama
kała w Będzinie (Sączewska 10)- Jal? 
została aresztowana i przekazaną do

■ ęnnżycji -władz sadowych



„BLASKOLIN"?
Od dawna starano się znaleźć środek 

któryby nadawał: mydłu poza jego zwy- 
kłemi własnościami usuwania brudu, '
zdolność rozpuszczalną Wszelkie w tym 
kierunku robione próby przez dodawanie 
do mydła terpentyny, benzyny, benzolu, 
tetrachioru itp. nie dawały pożądanych 
rezultatów. Wszystkie wyżej wymienio
ne substancje ulatniały się bardzo pręd- i 
ko przez co mydło traciło zdolność roz- 
puszczania tłuszczów
K Dopiero nowy wynalazek, oparty na o- 
śtatnich zdobyczach nauki, dał możność ? 
otrzymania stałego połączenia mydła z 
pewnemi składnikami benzolowemi.
K Mydło to (zastrzeżone w Urzędzie Pa
tentowym nr. 7934) nazwaliśmy

„BLASKOLINEM44 ' j
jBLASKOLIN® łączy w sobie wszystkie i 

zalety najlepszego mydła z czyszczą- > 
cemi własnościami benzyny.

„BLASKOLIN® pierze i czyści najbardziej 
zapuszczone tkaniny i bieliznę.

„BLASKOLIN® pierze i czyści najdelikat
niejsze materjały wełniane, baweł 
niane i jedwabne białe i kolorowe 
bez żadnego uszkodzenia tkaniny i 
koloru

BLASKOLIN® posiada specyficzny za- 
" pach rozpuszczalności, wchodzących 

w jego sKład; zapach ten jednak nie 
udziela się wcale pranym tkaninom 

„BLASKOLIN- jest najoszczędniejszem 
mydłem, 8/i funta Blaskolinu zastę
puje 1 lunt najlepszego mydła.

W wypadkach bardzo zatłuszczonej i 
bielizny należy ją namoczyć w gęstych 
mydliniach Blaskolinu, nazajutrz przeprać 
zwykłym sposobem mydleni Biaskolin. 
Kto raz spróbuje mydła Blaskolin, za
rzuci na zawsze wszelkie inne środki do 
prania!

Wielkopolska Wytwórnia Chemiczna 
„BLASK4i, Spółka Akcyjna 

POZNAN, Aleje Marc-nfcowskiego 5.

Kuchnia Ola iiiednych
KOMITETU RATUNKOWEGO W 

GRODŹCU.
Nomitet ratunkowy w Grodźcu, a ści- 

śle. powiedziawszy istniejący przy Gro- 
dzieJ-dem Towarzystwie, utrzymuje bez 
przerwy od 1 sierpnia 1925 r. w zabudo
waniach kopalnianych kuchnię dla naj
biedniejszej ludności, zamieszkałej na 
kolonji robotniczej Grodzieckiego Towa 
rzystwa. Z kuchni tej korzystają. w 
przeważaja.cej liczbie zredukowani robo 
tnicy, wdowy po zmarłych robotnikach 
i sieroty.

Kuchnia ta jest prawdziwem dobro
dziejstwem dla tych nieszczęśliwych, 
których twardy los postawił w tem poło
żeniu, że muszą się zwracać o pomoc do 
bliźnich. To też stali stołownicy, (a są 
Jacy, którzy korzystają z kuchni od chwi 
h jej założenia), rozumiejący te sprawy 
bardzo często wyrażają bezgraniczną 
wdzięczność dła inicjatora i głównego o- 
piekuna pp. dyrektora St. M. Skarbiń- 
skiego, który zawsze żywo interesuje się 
losem biednej i prawdziwie potrzebują- 
GeJ pomocy ludności.

Zdarzają się często wypadki, iż o po- 
ihoc zgłaszają się również biedni z in- 
ftych dzielnic Grodźca, jednakże prośby 
P nic mogą być uwzględniane, gdyż 
onduszc, którymi rozporządza Komitet, 

Przeznaczone są wyłącznic dla mieszkań 
kolonji robotniczej.

Koszt utrzymania kuchni w roku 1927 
Wynosił ogółem 12.569 zł. i 41 gr., z cze- 

Przypada 9.777 zł. 62 gr. t .j. 79 proc.
S2ystkich wydatków na zapomogi, od 

cji Grodzieckiego Towarzystwa i 
ofi 1 Z^‘ 82 gr’ k k 21 proc, wydatków na 

urzędników tegoż Towarzy- 
, zebrane droga dobrowolnego o- 

ot|atkowania się.

„SUg-TEK ZACHODNI". ■— Niedziela, 5 lutego 1928 roku.

W tym czasie wydano ogółem 28.655 
obiadów z chlebem po 200 gr. na osobę 
i 6.982 porcyj mleka po pół litra z bu
łeczką na dziecko łub karmiącą matkę. 
Oprócz tego na święta Bożego Narodze
nia i Wielkiej Nocy wyda je się dodat
kowo na osobę po jednej czwartej kg. 
kiełbasy, pół kg. chałki i po jednym

isaannraesssffl

Szczęście
(Trawestacja z Boya).

Tu, tam i ówdzie ktoś głośno przeklina 
Dni przedwyborczych hałaśliwy ton, 
Ale przeciętny człowiek zapomina, 
Że n>a ten okres wiele pięknych stron. 
Choć się wyborców czasem wznoszą pięście 
Tutaj: „Niech żyje!“, a tam wrzeszczą: „Precz!11, 
Jednak w tem wszystkiein jest też pewne szczęście, 
Lecz, jak je znaleźć, w tem jest cała rzecz. .y,_
Radość bezsprzecznie to na dnie swem kryje, 
Że gdy się na wiec wślizgnie zdrady wąż,
Tłum rozgniewany chwyta ciężkie kije, 
Tumult, gwałt, wrzaski, z mężem walczy mąż, 
Przywódcy nikt już z zebranych nie słucha, 
Gromada w złości szaty na nim rwie,
Ty, patrząc na to, myślisz w ciszy ducha: 
„Bija go strasznie. — Dobrze, że nie mnie!11
Chociaż niejeden mówi pięknie, górnie,
Czeka go smutny po wyborach czas,
Dla jego listy będzie liga w urnie...
Czemuż na afisz kandydatów wlazł?!
Jakiż wstyd wielki i jak to nieładnie,
Ileż do szyderstw świat tematu ma,
Kiedy kandydat przy wyborach padnie.
A ty się cieszysz: „Dobrze, że nie ja!11
Niech wiec wam smutkiem nie oszpeca twarzy 
Dni przedwyborczych hałaśliwy ton.
Kto umie patrzeć, prędko zauważy,
Że ma fen okres wiele pięknych stron.

K. Ćwierk.

Pnii uhrai lo Sejm i Smti,
KANDYDATURY DO SENATU Z WOJEW. KIELECKIEGO.

Do Senatu głosować się ma, jak wia 
domo, nić według okręgów sejmo- 
wych, lecz według województw.

Lista katolicko - narodowa na woj. 
Kieleckie jest następująca:

1) Dobrzański Stefan, adwokat.
KANDYDATURY SEJMOWE W WOJEW. KIELECKIEM.

Lista katolicko - narodowa na o- 
kręg 42, obejmujący powiaty: Olkus 
ki, Miechowski, Krakowski, Chrzano
wski, Oświęcimski i Podgórski, jest 
następująca:

1) Rymar Stanisław, redaktor, b. 
prezes komisji budżetowej w Sejmie.

2) . Ks. Sobczyński Antoni, profesor 
seminarjum duchownego w Kielcach.

5) Ziętek, robotnik.

RADA POLSKICH ORGANIZACYJ KUPIECKICH W ZAGŁĘBIU DAJE 
SWYM CZŁONKOM WOLNĄ RĘKĘ.

Wobec ogłoszenia w jednem z miej
scowych pism, jakoby Rada polskich 
organizacyj kupieckich w Zagłębiu, 
(której agendy prowadzi tymczaso
wo oddział Stowarzyszenia kupców 
polskich w Sosnowcu), miała się wy
powiedzieć za blokiem bezpartyj
nym, p. Giersz, sekretarz Stowarzy
szenia kupców polskich nadesłał nam 
pełny tekst uchwalonej rezolucji z 
prośbą o zawieszczenie. Rezolucja ta 
brzmi, jak następuje:

„Delegaci Rady polskich organiza
cyj kupieckich Zagłębia Dąbrowskie
go na posiedzeniu w Sosnowcu w dniu 
2-go lutego 1928 roku, uznając zasa
dy, z jakich wyszła naczelna Rada 
zrzeszeń' gospodarczych, przyjąwszy 
uchwałę w dniu 4-go grudnia 1927 ro
ku stwierdzają, że kwestja rozwoju 
gospodarczego państwa winna być 
troską obecnej chwili i uznana jako 
najbardziej wskazany postulat, któ
rego celem jest wzmocnienie funda

ECHA ZEBRANIA RZEMIEŚLNIKÓW.
W jednem z miejscowych pism ! 

zwrócono uwagę, że w sprawozdaniu 
z żebrania rzemieślników w Sosnow
cu, odbytego w ub. czwartek w domu 
ludowym, nic wspomnieliśmy ani sło 
wem o tem, że: 1) pp. Lange i Regieli 
przemawiali za blokiem bezpartyj
nym i 2) że p. Wolf powiedział pod a- 
dresem p. Godlewskiego: „Ja ci mor
dę zbiję!"

śledziu względnie po jajku.
Administracją kuchni zajmuje się p. 

Roman Gluziński, a gospodarczą częścią 
siostry Passjonistki, które prowadzą 
równolegle ochronkę dla dzieci robotni
ków kopalni Grodzieckiego Towarzy
stwa, utrzymywaną wyłącznie kosztem 
dyrekcji tegoż Towarzystwa.

negatywne.

2) Dzierżanowski Konstanty, inży
nier z Dąbrowy Górniczej.

3) Wolf Jerzy, właściciel nierucho
mości z Sosnowca.

4) Kaluscha Stefan, inżynier.
5) Ksiądz Tomasik Stanisław.

4) Smoleński, nauczyciel gimn.
W okręgu Stopnickim z listy kato

licko-narodowej kandydują: Przybył 
sjci Henryk, redaktor, — Lalewicz, ro 
botnik, —• Materna, robotnik.

W okręgu Kieleckim z listy katolic 
ko-narodowej kandydują: Dobrzań
ski Stefan, adwokat, ■— ks. Sobczyń
ski Antoni, — Niemczak. robotnik, — 
Banasik, ogrodnik.

mentów państwa. To też, śledząc do
tychczasowe posunięcia Rządu i pro
gram jego pracy, kierowanej ku ce
lom wyżej wymienionym, uznajemy 
wysiłki Rządu jak również koniecz
ność z nim współpracy, co zdaniem 
naszem, da wyraz otwartemu stano
wisku i polityce kupiectwa polskie
go wobec Rządu. Przyjmując jednak, 
że wybory są aktem nie tylko poli
tycznego ustosunkowania się, lecz 
również i partyjnego (?), że organi
zacja nasza jest apolityczną, przeto 
z tych względów nie możemy narzu
cać członkom pewnej linji partyjno- 
politycznej i pozostawiamy ją su
miennemu uznaniu jednostek w prze
konaniu, że staną jedynie na tej plat
formie, która gwarantuje pożytecz
ną pracę gospodarczo-państwową11. 
(Z rezolucji tej wynika, że kupcy ma
ją w czasie wyborów pozostawioną 
wolną rękę. Przyp. Red.).

Istotnie, nie wspominaliśmy o tem, 
bo wypadek ten nie należy do najwa
żniejszych w okresie przedwybor
czym, a po drugie dlatego, że nic > 
clicieliśniy wprowadzać zaognienia j 
tarć wśród rzemieślników, z których ( 
okruszyna wypowiada się za blokiem j 
bezpartyjnym.

Gdy jednak chodzi o stwierdzenie i 
tesro, że n. Lonre z Bedziną; prtrirr.- * 

wiał za blokiem bezpartyjnym, to mu 
żerny to z chęcią uczynić, tembar- 
dziej, że nazwisko p. Langego jest na 
siódmem miejscu listy kandydatów 
bloku bezpartyjnego, wobec czego o- 
becaiie za innym blokiem wypowia
dać się nie może i nie powinien. Ale 
gdy już o tem mowa, to trzeba rów
nież nadmienić, że na wymienionem 
zebraniu powiedziano głośno p. Lan- 
gemu, iż tylko dlatego agituje za blo 
tkiem. bezpartyjnym, bo go nie chcieli 
przyjąć na listę Komitetu katolicko- 
narodowego, z którym -p. Lange usiło 
wał dojść do porozumienia do osta
tniej chwili. Powiedziano również, że 
p. L. obrażony poszedł gdzieindziej, 
mianowicie do bloku bezpartyjnego. 
Nie chcieliśmy o tem pisać, bo nie cie 
szy nas fakt, iż kilku rzemieślników 
Wyłamuję się z solidarności rze
mieślniczej, ale skoro się tego doma
ga ipismo bloku bezpartyjnego, więc 
w imię bezstronności uzupełniamy na 
sze piątkowe sprawozdanie. Zda je się 
nam, że p. Lange nie będzie wdzię
czny dziennikowi swej grupy wybor
czej na wywoływanie wilka z lasu. 
Również nie będzie ucieszony z tego 
powodu p. Regeli, któremu przypo
mniano, że niedawno jeszcze był mo 
narchistą.

Nadmienić należy, że p. Lange zna
lazł się na liście blo-ku bezpartyjnego 
nie jako rzemieślnik, lecz jako kupiec 
sam bowiem najwidoczniej rozumie, 
że nie ma prawa fr yst ę p o w a ć w 
imieniu rzemieślników.

Co się tyczy zajścia p. Wolfa z p. 
Godlewskim, również z bloku bezpar 
tyjnego, mniej znanym w Sosnowcu, 
natomiast bardziej w Zawierciu, 
gdzie był właścicielem restauracji, to 
musiimy zauważyć, żep. -Wolf powie
dział dosłownie: — Pan widocznie 
chce po mordzie dostać. — Nie pisa
liśmy tego znowu dlatego, żeby nie 
robić przykrości p. Godlewskiemu, 
bo mu to ani na zebraniu przyjemno
ści nie zrobiło, ani nie zrobi mu jej 
tembardziej teraz po opublikowaniu 
w prasie,gdy się jeszcze na dobitek do 
da, ,że po energicznem wystąpieniu p. 
.Wolfa p. Godlewski usiadł speszony 
na miejscu i siedział spokojnie już do 
końca .zebrania.

Wśród zebranych, zwrócono uwagę 
na umiejętność hamowania się .p. Wol 
fa, co do którego p. Godlewski ośmie
lił się mieć wątpliwość, czy jest kato
likiem. Gdyby p. Wolf posunął się 
dalej, niż to uczynił, niktby sic zape
wne temu bardzo nic dziwił.

W myśl życzeń pisma bloku bezpar 
tyjnego niniejszem uzupełniliśmy 
szczegółami nasze sprawozdanie z 
czwartkowego zebrania rzemieślni
ków.

Propaganda przedwylnrcza
A PODATEK WIDOWISKOWY.

Zarząd Związku polskich zrzeszeń 
teatrów świetlnych w Warszawie prze 
słał do właścicieli kin w Zagłębiu pi
smo, w którem prosi „o zwrócenie się 
do przewodniczącego miejscowego 
bezpartyjnego bloku w sprawie odda 
aria swoich sal do dyspozycji bloku 
na wiece przedwyborcze.

Rzecz prosta, że sale kinematogra
ficzne mają być oddawane do dyspo
zycji bloku bezpłatnie.

Jednocześnie zarząd Związku wła
ścicieli kin komunikuje, że.współpra
cuje „obecnie ściśle z czynnikami rzą 
dowemi" i że Związek otrzymał obo
wiązujące zapewnienie, że do dnia
1.5 lutego b. r. powołany zostanie do 
życia „Urząd filmowy* ’, oraz przepro 
wadzona zostanie w drodze ustawy, 
zniżka podatków widowiskowych, o- 
bowiązująca w całej Polsce* 1.

Bez komentarzy!
NA EKRANIE.

„Skandal w Petersburgu**
W KINIE „ZAGŁĘBIE1.

Wartość tego obrazu tkwi przede-, 
wszystkiein w scenarjuszu. Nie ude
rza w nim ani bogactwo wystawy, do 
czego zresztą niema specjalnej okazji 
ani gra artystów, skądinąd bardzo po 
prawna. Nie chodziło też reżyserowi 
o odmalowanie życia arystokracji ro 
syjskiej, główny natomiast nacisk po 
łożono na fabułę obrazu. To też film 
pod tym względem jest bardzo inte
resujący i publiczność śledzi przebieg 
rkcji z riesłnlrrf^rn. rzrr".



8. r^RV5^UZAĆH0gM;‘^LNietlzipla, 5 i irtego I928 roldi. . Nr. *S.

dno JTEI LA" w Zawierein
Uo niedzieli 5 lutego 1928 r.

Dramat serc w 12 aktach w-g głośnej 
sztuki Wi. PERZYNSKIEGO

„Uśmiech ta”
w rolach głównych: Jadwiga Smo- 

sarska i Józef Węgrzyn.

hronms Zawiercia, I
Kino „Stella11 — Uśmiech losu. J

X Z MAGISTRATU. Na posiedzeniu za- 
,rządu miasta w Zawierciu postanowiono 
ze względu na ciężki okres zimowy 
przyjść z pomocą najbiedniejszej ludno
ści miasta, zarządzając akcję rozdawnic
twa żywności z tem, że fundusz na ten 
cel przeznaczony nie może przekroczyć 
2.500 zl. Na kurs instruktorski wychowa
nia fizycznego i przysposobienia wojsko
wego delegowano z pośród urzędników 
Magistratu p. Kazimierza Rajczyka, u- 
d zielając mu trzymiesięcznego bezplat- 
.nego urlopu. Pala.ca sprawa zaopatrze
nia miasta w energję elektryczną (szklar 
uia projektuje budowę dwu generato
rów, które wymagać będą przy urucho
mieniu całkowitej ilości prądu, jaki tam
tejsza elektrownia jest w stanie wypro
dukować, w razie realizacji cała polać 
miasta zostanie pozbawioną światła i e- 
uergji), znów ulega »wloce. Wojewódz
two Kieleckie'zakwestionowało warun
ki umowy z elektrownią okręgową w So
snowcu i zaża.dało rewizji jej warun
ków, między innemi co do ceny prądu, 
którą uważa za wygórowaną oraz posia
dania sieci rozprowadzającej, która we
dle opinji województwa winna być wła
snością miasta. Sprawa ta Wejdzie na o- 
brady nowej Rady miejskiej, która roz
patrując ją, prawdopodobnie powoła do 
konkurencji nowopowstałą spółkę akcyj 
ną „Zrzeszenie elektrowni kopalnianych 
Zagłębia Dąbrowskiego", mogącą podob
no ofiarować energję elektryczną po zna 
cznie niższych cenach. Niezależnie od te
go, wobec inwestycyjnych teądencyj 
min. Moraczewskicgo należy- się poważ
nie liczyć z ewentualnością budowy' wła
snej elektrowni miejskiej, którą miasto 
wzniosłoby w razie uzyskania dogod
nych kredytów.
X O PRZEJAZDY W MIEŚCIE. Od j 
kilku lat oba przejazdy kolejowe, leżą
ce na głównych arteriach Zawiercia, są 
dokuczliwem utrapieniem jego miesz
kańców, od kilku lat ubolewanie, dysku
sje i memorjały wystosowywane do 
władz w tej kwestj i pozostają bez skut
ków. Stale ma się tu ha uwadze usunię
cie niedogodności przejazdowych drogą 
budowy tunelów, względnie wiaduktów, 
pozosiaje to jednak w dziedzinie pro
jektów. Miasto nasze długo jeszcze nic 
będzie sobie mogło pozwolić na takie, 
bezwzględnie najdogodniejsze, lecz za
razem najkosztowniejsze rozwiązanie 
sprawy. Należy tu wybrać drogę pośred
nią, którą jest rozszerzenie obu przejaz
dów, które łatwe do przeprowadzenia 
technicznie, może być wykonane szyb
ko, przy minimalnym ekspenzie gotów
ki. Drogą podwojenia szerokości prze
jazdów, zaopatrzenia ich w dwuramien- | 
ne szlabany, odseparowania przejścia 
dla pieszych od linji dla pojazdów uzy
ska się wzmożone przepusty, które będą 
w stanie zapewnić szybką cyrkulację 
ruchu. Przebudowę przejazdów możnaby 
uskutecznić z nadchodzącą wiosną.
X ROZWÓJ RAD JA. Od czasu urucho
mienia stacji katowickiej rozwój rad ja 
w Zawierciu gwałtownie postępuje. Każ
dy dzień przysparza kilku radjodbior- 
ców ,dziś mamy ich około 400, czyli każ
dy setny mieszkaniec ma aparat. Cyfra 
notowana przez nas jest ilością aparatów ; 
zalegalizowanych, prawdopodobnie po
kaźna ich ilość nie jest jeszcze zareje
strowaną. Dla uniknięcia kar, przypomi
namy o tym obowiązku, który należy 
najszybciej uskutecznić w urzędzie pocz
towym.
X Z EKRANU. Nowy film polski, stano
wiący ciekawy zwrot w naszej młodej 
kinematograf ji, wyświetla kino „Stella”* 
w Zawierciu. Jest nim przeróbka kome- 
dji Perzyńskiego „Uśmiech losu*.  Po
ważna sztuka, której odebrano jej pier
wszorzędny czynnik — djalog straciła 
nieco ze swego wyrazu. Epizody o Wyso
kiem napięciu, pozbawione żywego sto- j 
wa, wypadają na płótnie trochę mato- * 
wo, a wypadły by zgoła blado, gdyby nie | 
mistrzowska gra rutynistki filmowej ia- 8

| ką jest Smosarska i tuzów sceny: Wę- 
! grzyna i Junoszy-Stępowskiego. Dzięki 

nim obraz budzi zainteresowanie, akcja 
toczy się żywo, uzupełniając całość wy
soką klasą zdjęć. Bajeczne sceny z za
wodów narciarskich oraz okolic Zakopa
nego są pierwszorzędnem urozmaice
niem fabuły, lepszych dekoracyj nie 
spotykamy w luksusowych filmach zagra 
nicy. „Jotes“, szkicujący swe karykatu
ry,/zrównał się z kinowym mistrzem piór

Stan tartoeia na terenie PUPP. Sosnowice.
BEZROBOCIE W UB. TYGODNIU ZWIĘKSZYŁO SIĘ 0 67 OSÓB.

Stan bezrobocia na terenie P.U.P.P. 
Sosnowiec w okresie od 29 stycznia 
do 4 b. m. przedstawiał się następu
jąco: w Sosnowcu było 4152 bezro
botnych, w Będzinie 1255, w Dąbro
wie 1075, w Czeladzi 957, w gminie 
Olkusko-Siewierskiej 1027, w pozo
stałych miejscowościach powiatu Bę
dzińskiego 2719, w Rokitnie Szlaehec- 
kiem 505, w pozostałych miejscowoś
ciach powiatu Zawierciańskiego 1525, 
w Ogrodzieńcu 551, w Bolesławiu 526, 
w pozostałych miejscowościach po
wiatu Olkuskiego 1257. Ogółem było 
15285 bezrobotnych, z których zare
jestrowanych w P. U. P. P. Sosnowiec 
1H45: mężczyzn — 10120, kobiet — 
1025.

W okresie tym przybyło 219 bez
robotnych, z których zwolnionych 
było przez miejscowe zakłady pracyŻYCIE GOSPODARCZE.

Spór o teren robót góraiGzycli w Zagłehu Dąbrowskiej.
STANOWISKO MIN. PRZEMYSŁU I HANDLU

Wobec pojawienia się w „Epoce" z 
roku bieżącego artykułów: w Nr. 5 
pod tytułem „Trzy wielkie zakłady 
przemysłowe pod groźbą unierucho
mienia'- i w Nr. 24 ..Urojone obawy 
utrieruehomionia zakładów przemy
słowych", które przenoszą na forum 
publiczne wieloletni spór pomiędzy 
pewnemi przedsiębiorstwami o prawo 
prowadzenia robót górniczych je
dnego t-wa pod terenami fabryczne- 
rai drugiego,. Min. przemysłu i han
dlu wyjaśnia, że spór powyższy sta
nowi tylko drobną część ogólnej i za
sadniczej sprawy o możności prowa
dzenia podziemnych robót górniczych 
pod obiektami użyteczności publicz
nej, fabrycznymi i mieszkaniowemi,

Kronika g (
DOCHODY SKARBOWE OBNIŻAJĄ 

SIĘ. M ostatnich. „Wiadomościach staty 
stycznych.'*  znajdujemy kilka charakte
rystycznych cyfr odnoszących się do go- 
spodarki skarbu państwa w ciągu 5 
kwartałów b. roku budżetowego, t. j. za 
okres kwiecień — grudzień. Na uwagę 
jednak zasługują cyfry budżetu grudnio 
wego. W porównaniu bowiem z listopa
dem zaznaczyło się w ostatnim miesiącu 
ub. roku wyraźne pogorszenie się stanu 
gospodarki skarbowej. Rzeczywiste bo
wiem wydatki wyniosły ogółem 
248.881.000 złotych podczas gdy 
dochody 255.191.000 złotych Nadwyż
ka więc dochodów skarbowych wyniosła 
w grudniu tylko 6 milj. zl. wobec 42 milj. 
zł. w listopadzie. Jest to więc dość silne 
pogorszenie się stanu wpływów skarbo
wych.

WYSOKOŚĆ STOPY PROCENTO
WEJ. Do niedawna jeszcze Polska nalc 
źała do państw, mających najwyższą u- 
rzędową stopę procentową. Obecnie 
przewyższają ją pod tym względem Buł- 
garja, Estonja i Grecja, gdzie stopa pro
centowa wynosi 10 od sta. Niewiele niż 
sza stopę od Polski, bo 7 proc., posiadają 
Wiochy, Litwa, Łotwa i Niemcy. Znacz
nie już niższą, a równą 4.5 ma Belgja, Ho 
landja i Angla. W Szwecji równa się o- 
na 4, a w Szwaj car ji tylko 3,5.

DELEGACI DO PAŃSTWOWEGO IN 
STYTUTU EKPORTOWEGO. W myśl 
art. 6 rozporządzenia Prezydenta R. P. z 
dnia 17 września 1927 r. o Państwowym 
Instytucie eksportowym p. minister 
przem. i handlu w porozumieniu z mini
strami skarbu i rolnictwa wyznaczył na
stępujące organizacje społeczno - gospo
darcze do delegowania po jednym człon
ku do Rady Instytutu- 1) Związek Izb 

ka groteskowcem Maksem Fischerem. 
„Uśmiech losu**  4o nowy duży krok na
przód w tej zaniedbanej dotychczas dzie 
dżinie.

czekoladę wyborna mleczną polecą
FABRYKA , g

A. PIASECKI S. A.-KRAKOW. g

202. Przyjęto natomiast w tymże okre 
sie czasu do pracy 152 bezrobotnych, 
zatem w porównaniu do poprzednie
go okresu czasu, bezrobocie w ubie
głym tygodniu na terenie P. U. P. P. 
Sosnowiec zwiększyło się o 67 osób. 

Częściowo bezrobotnych było 8555. 
Przy robotach publicznych w gmi
nach miejskich i wiejskich zatrudnio
nych było 216 osób, z których w pow. 
Olkuskim — 18.

Z ustawowego zasiłku korzystało 
5502 bezrobotnych pracowników fi
zycznych i 84 bezrobotnych praco
wników umysłowych, z doraźnej po
mocy: 5509 — fizycznych i 632 — u- 
myslowych. Ogółem zasiłki w ub. ty
godniu pobierało 9727 bezrobotnych, 
w tein 716 bezrobotnych pracowni
ków umysłowych.

' która w związku z rozwojem górnic
twa. wpłynęła na porządek dzienny.

Sprawa ta zasadnicza ogromnej wa
gi zwłaszcza dla interesów polskiego 
Zagłębia węglowego jest obecnie 
przed ostatecznem załatwieniem 
wszechstronnie badana przez Mini
sterstwo'.

Wspomniany zaś w artykule, umiesz 
ozony w Nr. 5 „Epoka", fakt zary
sowania się budynków mieszkalnych 
przy ulicy Piobotniezej w Sosnowcu, 
jak io stwierdziła specjalna komisja, 
zwołana przez miejscowe władze gór
nicze, nie został spowodowany robo
tami górniczymi, lecz nastąpił z in
nych przyczyn, nie mających z niemi 
nic wspólnego

spodarcza.
przemysłowo - handlowych, 2) Rada na
czelna zrzeszeń kupiectwa polskiego, 5) 
Centrala Związku kupców, 4) Związek 
polskich organizacji rolniczych, 5) Pol
ski Związek organizacji i kółek rolni
czych, 6) Związek banków Polsce, 7) 
Centralny Związek polskiego przemysłu 
górnictwa, handlu i finansów, 8) Naczel
na organizacja zjednoczonego przemysłu 
i rolnictwa zachodniej Polski, 9) Zrzesze
nie Związków przemysłowych zachod
niej i południowej Polski.

CHAŁUPNICY NIE PODLEGAJĄ U- 
STAWIE PRZEMYSŁOWEJ. Na skutek 
usilnych zabiegów organizacyj rzemie
ślniczych Ministerstwo przemysłu i han
dlu wyjaśniło, że w myśl nowej ustawy 
przemysłowej chałupnicy t. j. rzemieślni 
cy, którzy nie prowadzą warsztatu wła
snego, a tylko wykonują robotę samo
dzielnych rzemieślników na ich zamówię 
nie, nie podlegają ustawie przemysło
wej. Jest to znaczną ulgą dla szerokich 
wastw chałupniczych bardzo źle sytuowa 
nych.

Z giełdy warszawskiej.
CEDUŁA Z DNIA 4-2.

AKCJE: Bank Dyskontowy 156.00, 
Bank Handlowy 123.00, Bank Polski
162.50, Spiess 155.00, Cukier 72.00, Wę
giel 98.00, Lilpop 40.50—40.00, Rudzki
48.50, Starachowice 59.25—59.15, Zawier
cie 30.00—30.75, Spirytus 36.00, 5 proc. 
Poż. Prem. Doi. 65.85, 5 proc. Poż. Pań
stwowa Kon wers. 67.00, 10 proc. Poż. Kol. 
102.00, 5 proc. Poż. Konwers. Kol. 61.00. 
t WALUTY I DEWIZY: Nowy Jork 8.90 
Londyn 43.42, Paryż 35.02 i trzy czwarte 
Wiedeń 125.55, Włochy 47.18.

Usposobienie spokojne.

i
p.

Iroslta Otasia.
X Ś.P. STANISŁAWA WANDA MACH, 
NICKA. W dniu 2 bm. tłumy publiczno, 
ści odprowadziły na wieczny odpoc-zy. 
nek śp. z Nełiay‘ów Machnicką, żonę tu
tejszego obywatela, b. dyrektora Banku 
znanego ogólnie z pracy społecznej i 
rodowej. Przedwcześnie zmarła była 2 
zawodu nauczycielką. Ukochany swój 
zawód opuściła blisko przed dwoma la. 
ty z polecenia lekarzy, którzy skonsta- 
towali początki gruźlicy. Ś. p. Machni- 
cka brała żywy udział w pracy społecz
nej, należąc do „Hejnału**  i „Sokola". 
Nad otwartą mogiłą przemówił ks. Ko
złowski, oraz kierowniczka szkoły, n 
Kurzej owa, która zobrazowała jej życic 
pełne dobroci i poświęcenia dla dziatwy 
szkolnej. „Hejnał**  pożegnał ją pieśnią 
„W mogile ciemnej**.

Cześć Jej światłej pamięci!

X ROZWIĄZANY WIEC PPS. LEWICY. 
Zaraz po nabożeństwie został na rynku 
olkuskim w dniu 2 bm. zwołany przez p. 
Romana Kowalskiego, przewodniczącego 
Stów. „Igła**,  wiec, na którym chciał 
przemawiać agitator PPS. lewicy Wi. 
Wroński z Krakowa. Gdy jednak mów
ca wyszedł na podniesienie, zebrani po- 
dzieleni na grupy krzyczeli: „precz z 
nim**  — inni znów „niech mówi**  — z cze
go powstało zamieszanie i kłótnia. Po 
chwili uspokoiło się i agitator mógł mó
wić. Kiedy jednak przemówienie rozpo
czął, powstał hałas i szarpanina, wsku
tek czego policja zmuszona była wezwać . 
zebranych do rozejścia się i wiec rozwia- 
zać<

OFIARY.
Bezpośrednio do kasy Chrzęść. T-wa 

Dobrocz. w Sosnowcu na instytucje sie
roce zamiast powinszowań noworocz
nych złożono: po zł. 100: Sp. akc. „M. 
Łempicki**  i firma „Niewiarowski” na li
stę nr. 55; zl. 27: pp. urzędnicy Banku 
Polskiego na listę nr. 76; po zł. 25: dyr. 
Horko i zarząd telefonów; po zł. 20: pp. 
dyr. Mauve, Edwardostwo Strączyńscy, 
Jan Skorus, A. Klat; po zł. 15: pp. d-two 
Falińscy, Stefan ja Truszkowska, dyr. 
Stanisławostwo Gadomscy, Józef Próch- 
nicki; po zł. 10: pp. dr. Budzyński, dr. 
Nasiłowski, dr. Starzyński, rej. Raykow- 
scy, B. Mokawski, W-w Sw., Bronisław 
Konieczny, d-two Paszycowie, W. Kibort 
L. Janowski, dr. K. Suchodolski, 8. Mau- 
ve, Szczepan Bargieła, Wiktor Jędrze
jewski, Feliks Rogowski: po zł. 7: dr. 
Ingster; po zj. 5: pp. dr. Salz, dr. Szpi- 
ganowicz, X. Y., Korzeniowski, Edmund 
Cyzner, Czesław Ciszewski, Kornowski, 
Wójcik Józef, M. Bereszko, F. Sitzlosky. 
dyr. A. Rogalewiczowa, W. Regulska, | 
Józef Wasilewski, Jacynicz, inż. Heile- 
man, Dmochowski, A. Leloszek: po zł. 5: 
pp. Teofil Świerczyński, Jan Marek, St 
Monsior, R. Wolscy, S. Jędrzejewską Re
na Makowska, M. Wiprzycki, J. Lakoń
ski, P. Sołtys, dr. Chmielowski; po zl. 2: 
dr. Szatensztajn. Z. H., E. Sauter, Fabja- 
nowski, Kula, W. Kaleta, Kasza, K. Ma- 
słoń, Ch., N., Cz., Bańczuk, Kiilwel, M. 
Szelest, Feliks Sił uszek, Gustaw’ Gorzeń- 
ski, Antoni Kołodziński, K. Ciepliński, 
B. Grabowski, Dudkiewicz, Tymoszu- 
kówna, Hetmańczyk, Krauze, J. Groclio- 
wicz, M. Grochowicz, L. Przegroda, I. B. 
Pelz, Vogel, St. Karkosik, Paługa, Sza- 
skowski, Teofil Mucha jer; po zl. 1.80: p> 
Krasnodębski; po zł. 1.50: pp. M. Wda- 
wieki, Fr. Chudzyński, T. Kierśnic-ki, !• 
Hajewski, Fedor, Małek, Walczak, J’adv.'i 
ga Dąbkówna; po zł. 1: pp. Wanda Sar
necka, W. Mol, B. S., K. Podstawski, 
Mojkówna, M. Milkówna, Dzw-onnik ń- 
leks., Stanisław Krynicki, Franciszek 
Goławski, N., A., Jan Rakowski, Skibiń
ski, J. K., W. Torbus, B. Frank, Polak, M. 
Romanówna, Kołaczek, Winklerowi^’ 
St. Żakówna; po zl. 1: pp. Cyrylo, S< 
Cieślik, Santurius, Janecka, Krakowiak, 
Lekszycki, J. Ćwiękj Z. Moździoch, Ja/ 
strzębski, W. Agdau, Krauze, Kwapią1’ 
W. Hoffman, M. Solecki, R. Thiel. Zl, 
Krawiec, Lange, Zieliński, A. Oslońska» 
Z. Bojakowski, Trzmiel, Mikulo'vS‘u’ 
Choroba, B. Nemitz, M. Hause, A. Alm*  
stad, W. Majewski, L. Gawędzki, Sza*  
chulski, K., Szymanowski, Wicherska, j • 
Zimowska, St. Ryszcwski, Br. Lata’0' 
Stanek, Kurzynski.

Ptasote L 0, P.
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Z caiej Poiski.
przedhistoryczne wykopali

LISKA NA KASZUBACH.
Prace wykopaliskowe w pow. Wej 

herowskim we wsi Linji i jej najbliż 
szych okolicach, prowadzone przez p. 
dr. Karpińską doprowadziły do od
krycia szeregu cennych zabytków 
przedhistorycznych. Znaleziono dwa 
groby skrzynkowe z urnami, zapełnio 
ne kośćmi ludzkiemu Groby zbudowa 
ne były z płyt kamiennych obmuro
wanych z zewnątrz kamieniami pol- 
nemi i tworzyły skrzynie czworobo
czne. Poza tem natrafiono na kilka 
rodzinnych grobów skrzynkowych z 
pierwszego okresu epoki żelaznej, o- 
raz jeden grób z epoki bronzu (1200— 
800 lat przed Chrystusem). Grób z e- 
poki bronzu wskazuje, że przed przy 
byciem ludów germańskich lud pra
słowiański zamieszkiwał ziemię ka
szubską. We wspomnianych grobach 
znaleziono 7 dobrze zachowanych urn 
ozdobionych wyobrażeniami twarzy 
ludzkiej. Wśród kości znaleziono kol
czyki. W innem miejscu znaleziono 
brzytwę z bronzu i odłamki naczyń 
glinianych. Dalsze poszukiwania w 
toku. Wszystkie odkryte zabytki u- 
inieszczone zostały w zbiorach muzę 
um przedhistorycznego w Poznaniu.

ODZNACZENIE PROF. ROMERA.
Towarzystwo antropologiczne w Mo

skwie nadało dr. Eugenjuszowi Romero
wi, profesorowi uniwersytetu lwowskie
go godność członka honorowego. Jest to 
ósme odznaczenie, którem zagranica ob
darzyła prof. Romera głównie dla jego 
zasług na polu kartografji. Prof. Romer 
otrzymał dotychczas złoty medal im. Eu- 
gene Callois — towarzystwa geograficz
nego w Paryżu, złoty medal nagrody im. 
Helen Culwctr — towarzystwa geogra
ficznego w Chicago, honorowe członko
stwo w królewskiem. towarzystwie geo- 
graficznem w Londynie, towarzystw 
geograficznych w Białogrodzie i Pradze, 
a w roku 1926 towarzystwa geograficz
nego w Warszawie. Wreszcie t-wo geo
graficzne w Waszyngtonie nazwało je
den z lodowców Alaski nazwiskiem pol
skiego uczonego.

STRZAŁY NA ZEBRANIU 
POLITYCZNEM.

W mieszkaniu adwokata Stanisława 
Zaleskiego w Suwałkach, podczas odby
wającej się poufnej narady’ działaczy 
politycznych w sprawie wyborów, wyni
kła sprzeczka na tem. różnicy zdań mię
dzy gospodarzem mieszkania adw. Zale
skim a jego szwagrem dr. Michałem Bar
szczewskim. Dzięki interwencji pozosta
łych uczestników zebrania, sprzeczka ta 
nie przekształciła się w bójkę. Przeciw
ników rozdzielono i Zaleskiego zamknie- 
to w przyległym pokoju. W pewnej 
chwili dr. Barszczewski zbliżył się do 
drzwi pokoju, w którym znajdował się 
Zaleski. Ten dosłyszawszy, że za drzwia
mi znajduje się Barszczewski, błyskawi
cznie wydobył z kieszeni rewolwer i dał 
przez drzwi trzy strzały do dr. Bar
szczewskiego, raniąc go lekko w głowę. 

'tragiczna ŚMIERĆ myśliwego.
Las w Machlem pod Bydgoszczą był w 

czasie polowania widownią tragicznej 
śmierci jednego z myśliwych. Jeden z 
tamtejszych lekarzy, udając się wraz z 
nauczycielem ludowym Peglowem na 
Wyznaczoną placówkę, w pewnej chwili 
poślizgnął się i upadł. Peglow pochylił 
S15 nad lekarzem, by mu pomóc podnieść 
S1§ i w tej samej chwili nieszczęśliwym 
trafem wypaliła dubeltówka, przyczem 
cały ładunek śrutu ugrzązł w nodze nau
czyciela. Mimo natychmiastowej pomo
cy, Peglow po 5 minutach zmarł wsku- 
ek upływu krwi.

KRWAWE WESELE.
W Moskalach, 

jjał° się wesele 
^zypka. Po p(

Yty zawieruszone nadmiernem użyciem 
p v°holu, powstała sprzeczka pomiędzy 

ranciszkiem Dąbkiem, liczącym 22 lat, 

powiecie Niskim, oclby- 
w domu Władysława 

•Inocy, gdy już umysły

Sapulskim, przybyłym na wesele z Ni
ska. Sprzeczka przeszła rychło w bójkę, 
podczas której Dąbek ciął Sapulskiego 
nożem w szyję i przeciął mu tętnicę. Sa-

Zuchwały bandyta z Zagłębia
PRZED SĄDEM APELACYJNYM W WARSZAWIE.

prowadziły policję do mieszkania Za 
i grodnika, do mieszkania znajdujące

go się w pobliżu kopalni...
W mieszkaniu tem pod osłoną Za

grodnika ułożono plan napadu, wy
śledzono powrót Szperlińskiego z mia 
sta, dokąd udał się po pieniądze i wte 
dy dokonano właśnie zbrodni!

Spyra był tym, który, stojąc na cza 
tach pilnował, aby sprawę załatwio
no pomyślnie.

Tak tedy Krypczyk, Spyra i Zagro 
dnik stanęli przed sądem doraźnym 
w Sosnowcu. Zagrodnik został skaza
ny na karę ciężkiego więzienia bezter 
minowego, zaś dwaj pozostali bandy
ci zostali skazani na karę śmierci. 
Wyrok został wykonany.

Dopiero po pewnym czasie został 
ujęty W Królewskiej Hucie ostatni u- 
czestnik napad u — Henryk -Milton, 
który podobnie jak Krypczyk przy
znał, się do zbrodni.

Stanął tedy przed sądem okręgo
wym w Sosnowcu, który sprawę jego, 
rozpoznawał w trybie postępowania 
zwyczajnego.

Po przeprowadzeniu krótkiej roz
prawy sąd okręgowy wydał wyrok, 
którego mocą Henryk Milton został 
skazany na 15 lat ciężkiego więzie
nia.

Od tego wyioku skazany odwołał 
się do sądu apelacyjnego w Warsza- , 
wie, który sprawę jego rozpoznawał | 
pod przewodnictwem wice-prezesa ■ 
Orłowskiego. Sąd drugiej instancji 
złagodził Miltonowi karę wyrzeczoną 
przez sąd okręgowy do 12 lat ciężkie 
go więzienia.

15 "września 1926 roku około godzi
ny 11-ej rano do mieszkania Włady
sława Szperlińskiego, właściciela ko
palni „Bory“ w Starczynowie wkro
czyli dwaj mężczyźni uzbrojeni w re 
wolwery. W mieszkaniu była tylko je 
dna, bezbronna kobieta Zof ja Szperliń 
ska... Bandyci grożąc śmiercią przera 
żonej kobiecie żądali wydania pienię 
dzy przeznaczonych na wypłatę, dla 
robotników.

Śteroryzowana właścicielka oddała 
groźnym napastnikom 5.525 złotych. 
Bandyci otrzymawszy pieniądze odda 
liii się.

Szperlińska bezzwłocznie wszczęła 
alarm, lecz bezskutecznie, opryszków 
nie odszukano natomiast ostrze podej 
rżeń zwróciło się przeciwko robotni
kowi Janowi Spyrze. Przypomniano 
sobie teraz jego dziwne zachowanie 
się rankiem krytycznego dnia, przy
pomniano sobie, jak kręcił się przed 
domem Szperlińskich, rozmawiał z ro 
botnikami, częstował ich papierosa
mi i t. p.

Kryminalna przeszłość Spyrv jesz
cze bardziej wzmagała te podejrze
nia. Spyra odcierpiał karę 6 lat cięż
kiego więzienia za zabójstwo, praco
wał następnie w kopalni, został je
dnak zwolniony i odtąd odgrażał się 
jej właścicielom, zapowiadał zemstę..

Po pewnym czasie ujęto niejakiego 
Edwarda Krypczyka, zbiega z więzie 
nia, który przyznał się do udziału w 
napadzie na Szperlińskich i wskazał 
swego wspólnika Henryka Miltona, 
którego jednak dłuższy czas ująć nie 
było można.

Dalsze wyjaśnienia Krypczyka za-

Jak w bajkach Szeherezady.
PETERSBURG BRUKOWANY SZLACHETNEMI KAMIENIAML

Charakterystyczne dla stosunków 
panujących w bolszewji jest auten
tyczne zdarzenie, którego teatrem był 
niedawno Petersburg alias Lenin
grad. Historja jest następująca:

Na Uralu znajdują się kopalnie, w 
których od wielu lat wydobywano t. 
zw. skryptokrystaliczny kwarzec. 
Kwarzee ten zawiera wielkie ilości 
agatu, jaspisu i t. zw. tygrysich oczu. 
Można też spotykać tu i ówdzie pe
wne gatunki topazów i ametystów. 
Poprzednio prac w tych kamienioło
mach dokonywano pod nadzorem spe 
ejalistów, którzy dobrze znali war
tość wydobywanych kamieni. W ten 
sposób rosyjski skarb czerpał z tych 
kopalni wielkie dochody. Częściowo 
kopalnie te były w zarządzie towa
rzystw francuskich i angielskich.

Wskutek rewolucji, wszystkie te

PIERWSZORZĘDNY SKŁAD WĘDLEN

SOSNOWIC UL.WARSZAWSKA 14. TEL. 2-27

(JWAliA: Drugi sklen od hramv.

I pulski zmarł w drodze do szpitala skut- 
Ikiem upływu krwi. Dąbek został are

sztowany i odstawiony do sądu.

kamieniołomy zostały upaństwowio
ne.. W następstwie tego kierownic
two robót w kamieniołomach dostało 
się w ręce niefachowców, którzy nie 
znali wcale wartości tych cennych ma 
terjałów. Większość bowiem szlache
tnych kamieni w nieobrobionym sta
nie wygląda jak zwyczajne- kamie
nie. Tak więc mogło dojść do tego, 
iż ten łom kamienny, zawierający a- 
gaty i jaspisy, sprzedawano na tony 
i bardzo tanio wszystkim nabywcom. 
Jednym z nabywców było też miasto 
Leningrad, którego zarząd również 
nie miał najmniejszego pojęcia o war 
tości nabytych kamieni a ponieważ 
bruki potrzebowały naprawy, kazano 
użyć ao tego zakupionego materjału.

Dopiero członkowie leningradzkiej 
Akac lenni Umiejętności wpadli na 

| to, po jakich to skarbach mieszkańcy

Leningradu stąpają.—W następstwie 
tego było, że nietylko robotnicy pra
cujący przy brukach, ale też i miesz
kańcy Leningradu, rzucili się do wy
rywania szlachetnych kamieni z bru- 
Tru. Jubilerzy petersburscy mieli 
przytem niemałe zyski, ponieważ sto
sunkowo tanio zakupili wielką ilość 
tych kamieni.

W ciągu nocy całv naprawiony 
bruk został znowu rozkopany, tak że 
nie można było stwierdzić, kto sobie 
przyswoił te szlachetne kamienie.

Ze świata.
ŻYCIE LUDZKIE PRZEDŁUŻA SIĘ,
Obliczenia statystyczne wykazują, że 

mieszkańcy Budapesztu żyją obecnie 
przeciętnie o 9 lat dłużej, niż dawniej. 
Statystyka z przed 50 lat wykazuje, że 
przeciętny wiek mieszkańca Budapesztu 
wynosił 41 lat, według obecnych staty
styk oblicza się przeeiętny wiek na 50 
lat. Przedłużenie życia ludzkiego jest 
wynikiem rozwoju medycyny, stosowa
nia higjeny itp. Naturalnie nie trzeba 
sobie wyobrażać, że każdy człowiek do
żyje 50 lat, przedłużył się tylko prze
ciętny wiek ludzki. Można raczej powie 
dzieć, że przedłużyło się stosunkowo du
żo życie ludzi zamożniejszych, którzy 
mają możność lepszego odżywiania się, 
częstszych wypoczynków, którzy mają 
łatwiej mogą stosować najnowsze zdoby 
cze naukowe itp. Jakkolwiek sytuacja 
poprawiła się także wśród warstw bied
niejszych, to jednak nie w tak wielkim 
stopniu. W każdym razie tendencja w 
kierunku przedłużenia się życia ludzkie
go jest charakterystyczna.

CZŁOWIEK GUMOWY.
W Biblji znajduje się ustęp, który 

powiada, że do naszego przyrodzone 
go wzrostu nie możemy dodać ani ło 
kcia. Ale pewien Amerykanin jest w 
tej dziedzinie stanowczo bezprzykła
dnym wyjątkiem. Dzięki bowiem nie 
słychanej elastyczności swego ciała, 
potrafi ten artysta cyrkowy (nazywa 
się John Willard) wyciągać się tak, 
że przedłuża długość swego ciała o 
dwadzieścia centymetrów. Może on 
zmieniać również obwód swej szyi o 
pełnych siedm centymetrów. Pan ten 
nie ma zatem nigdy kłopotów ze zbyt 
obszememi kołnierzykami. W razie 
potrze.br może się do nich zastoso
wać. Gdy mu ktoś ofiaruje płaszcz o 
zbyt długich rękawach. Willard wca 
le się nie martwi. Z łatwością wydłu 
ża ręce o czternaście centymetrów. 
Naturalnie budzi ten człowiek gumo
wy w Ameryce wielkie zainteresowa 
nie, a jego występy w cyrku Barnum 
Bailey cieszą się liczną frekwencją i 
znacznem powodzeniem. Willand 
twierdzi, że każdy człowiek może po 
odbyciu pewnych ćwiczeń uzyskać o 
wą fenomenalną elastyczność. Nie 
jest ona również wcale szkodliwa dla 
zdrowia raczej — przeciwnie.

Kącik humorystyczny.
WINO.

Starszy pan pyta kelnera:
— Czy to wino działa usypiająco?,
— Naturalnie, proszę pana.
— W takim razie ja poproszę o ka

wę, a dla mojej żony proszę dać wina

DOBRY JABŁECZNIK.
Gospodyni: — Co już znowu przycho

dzicie? Przecież dopiero wczoraj dosta
liście szklankę jabłecznika.

Żebrak: — Ja chciałem się tylko zapy
tać, czy pani nie sprzedałaby jednej bu 
telki.

MĄDRY SŁUŻĄCY.
Adwokat: — Dziwię się, że w takim 

stanie opilstwa nie zabierają cię na po
licję?

— Służący: — No zabierają mnie, ale 
puszczają zaraz.

— A to dlaczego? — pyta adwokat.
— Bo ja zawsze legitymuję się biletem 

wizytowym pana mennnaaaJ odpowia-

potrze.br
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feino-Teatr „Udziałowy

Dziś premjera! Dziś premjera!

„Skandal w Petersburgu"
Potężny dramat z życia Rosji.

W rolach glówcych: Irena Rich i Conway Taarle 

wesołarkomSja „Awantura w obłokach*

Od ponledzfałfca 6 lutego

„BOHATEROWIE OGNIA"
Fenomenalne zdjęcia pożaru i walki z tym strasznym żywiołem

200 małych sierotek w rolach autorek Minowych

UWAGA: Wszyscy członkowie straży ugniowyen za oKazamem legitymacji ! 
korzystają z biletów ulgowych.

■TKSssmraKOsraBasaBacaHBBBEan —M&Mumw, młumi ij—wbibw i nr '

Kino
„SFINKS"

Od środy 1 do 5-gc lutego. — Rewelacja sezonu 1
W roli głównej MAGDA SONJA.

Anglja poruszona była fenomenalnemi czy
nami tego genjusza kobiety szpiega. Akcja 
rozgrywa się w Wiedniu, w Przemyślu i w 

Rosji. _______

cżi
Z

Od poniedziałku 6-go lutego3 „SYMFONJA ZMYSŁÓW"
z
< dramat w 12 u aktach.OGŁOSZENIE.

Do Rejestru Handlowego Sądu Okręgowego w Sosnowcu 
Działu A. zapisano następujące firmy.

Dnia 17 lutego 1927 roku.
iNr. 5030. Marja Bacowa sklep spożywczy w Maczkach, gmi

na Olkusko - Siewierska. Firma istnieje od 1926 roku. Właści
ciel Marja Bacowa, żaru, tamże.

Nrł 5031. Izrael Olsztajn handel manufakturą w Sosnowcu, 
Modrzęjowska 19. Firma rozpoczęła działalność w roku 1927. 
Właściciel Izrael Olsztajn zam. w Sosnowcu, Targowa 7.

Nr. 5052. Aleksander Szyszyłowicz, Hurtownia tytoniowa Nr. 
1 w Olkuszu, Rynek 16. Firma istnieje od Toku 1920. Właści
ciel Aleksander Szyszyłowicz, zam. w Zakopanem, Żywczańskae, 
dom Wawrytki.

Dnia 25 lutego 1927 roku.
Nr. 5055. Tartak parowy Jonas Haftka w Poraju, gmina Cho

rom Firma rozpoczęła działalność w roku 1927. Właściciel Jo
nas Haftka, zam. w Częstochowie, Kościuszki 25.

Nr. 5054. Chęmją Lipner .drobny handel przyboTami kra- 
Ayieckiemi bawełnienymi i półwełnianymi w Będzinie, Kołłątaja 
9. FFiirma istnieje od roku 1926. Właściciel Chemja Lipner, 
zam. w Będzinie, Kołłątaja Nr. 55.

Nr. 5055. Franciszek Gwiazda cukiernia z wyszynkiem piwa, 
oraz sprzedaż papierosów w Strzemieszycach, Długa 142. Firma 
rozpoczęła działalność w roku 1926. Właściciel Franciszek 
^Gwiazda zam. tamże.

Nr. 5056. Józef Ptak. Handel artykułami spożywczemi w So
snowcu, Floriańska Nr. 7. Firma rozpoczęła działalność w roku 
19’27. Właściciel Józef Ptak zam. tamże.

Nr. 5057. Józef Szlękowski. Sklep spożywczy i wyrobów ty
toniowych w Grodźcu, Kijowska 588. Firma istnieje od roku 
1924. Właściciel Szlękowski zam. tamże.

Nr. 5058. Lejbuś Goldkom. Drobna sprzedaż wyrobów cu
kierniczych, owoców i wyrobów tytoniowych w Pilicy, gm. Pili
ca, pow. Olkuski. Firma istnieje od roku 1926. Właściciel Lej
buś Goldkom, zam. tamże.

Nr. 5059. Spółka firmowa. Skład futer „Karakuł**  Langier i 
Sal* 4 w Sosnowcu Modrzejowska 16. Spółka ma na celu prowa
dzenie składu futer i warsztatu kuśnierskiego. Firma istnieje 
od 1927 roku. Właściciele Józef Dawid Langier, zam. w Katowi
cach, Młyńska 12 i Róża Sal, żaim w Katowicach, Wojewódzka 
28. Spółka firmowa. Zarżą spółki należy od obu wspólników. 
Weksle, przekazy, czeki i inne zobowiązania pieniężne, oraz u- 

.mowy, kontrakty i pełnomocnictwa będą wydawane i podpisy
wane w imieniu spółki przez obydwuch wspólników łącznie. 
Każdy wspólnik ma prawo samodzielnie nabywać i sprzedawać 
towary, wystawiać rachunki, inkasować należności, podposywać 
zwykłą korespondencję bieżącą, reprezentować spółkę przed 
władzami i osobami prywatneini, otrzymywać z urzędów poczto
wo - telegraficznych wszelkie przesyłki, w tem i pieniądze z 
przekazów, wysyłać towary drogami żelaznemi, oraz otrzymy
wać towary i ładunki z tychże dróg. Podpisy wspólników win
ny być składane pod stemplem firmowym.

Dnia 24 lutego 1927 roku.
Nr. 5040. Dawid Żerykier. Sprzedaż cementu w Zawierciu, 

Marszałkowska Nr. 10. Firma istnieje od roku 1918. Właściciel 
Dawid Żerykier, zam. tamże.

Nr. 3041. Longina Malikowa. Sklep spożywczy w Zagórzu. 
Górka 22.. Firma istnieje od roku 1925. Właściciel Longina Mali

kowa, zam. tamże.
Nr. 5042. Dawid Pilcer. Sprzedaż naczyń kuchennych w Za

wierciu, Hoża 15. Firma istnieje od roku 1926. Właściciel Dawid 
Pilcer, zam. w Zawierciu, Hoża Nr. 15.

Nr. 5045. Roman Szastak. Sklep rzeźniczy w Sarnowie, gm. 
Łagisza. Firma istnieje od roku 1922. Właściciel Roman Sza
stak, zain. tamże.

Nr. 5044. Matys Izaak Czapnik. Piwiarnia, oraz sprzedaż 
wędlin i cukierków w Zawierciu, Hoża 19. Firma istnieje od ro
ku 1926. Właściciel Matys Izaak Czapnik, zam. tamże.

Nr. 3045. Berek Zelinger. Sprzedaż łokciówki w Sosnowcu, 
Modrzejowska 1. Firma istnieje od roku 1923. Właściciel Berek 
Zelinger, zam. w Sosnowcu, Ludwika 2. Pomiędzy Berkiem Ze- 
lingerem, a żoną jego została zawarta intercyza mocą której u- 
stanowiono wspólność dorobku i wyłączność majątku.

Dnia 26lutego 1927 roku.
Nr. 5046. Piotr Pakuła. Sklep spożywczy i trafika w Choro- 

niu, gm .Poraj. Firma istnieje od roku 1917. Właściciel Piotr 
pakuła, zam. tamże.

Nr. 3047. Dawid Pióra. Handel towarami kolonjalnemi i o- 
wocami południowemi w Sosnowcu, Targowa 12. Firma istnieje 
od roku 1926. Właściciel Dawid Pióra, zam. tamże.

Nt. 5048. Józef Hersz Malec. Handel nabiałem w Będzinie, 
Rynek 6. Firma istnieje od roku 1902. Właściciel Józef Hersz 

Malec, zam. tamże.
Nr. 5049. Mordka Szarf. Sprzedaż artykułów spożywczych 

w Zawierciu, Nowofabryczna 7. Firma istnieje od roku 1925. 
Właściciel Mordka Szarf, zam. Tamże.

Nr. 5050. Ignacy Głowacki. Sklep spożywczy i sprzedaż ga- 
lanterji ludowej w Ząbkowicach. Firma istnieje od roku 1927. 
.Właściciel Ignacy Głowacki, zana. tamże.

Nr. 5051. Kaima Roteaiberg. Sprzedaż produktów naftowych 
t artT^uj/‘5(< AP«x±5Qwczych w Mniszkowie. Plac Kolędowy. Fir

ma istnieje od roku 1926. .Właściciel, Kałma Rotcnberg, zam. w 
Żarkach, Koziegłowska.

Nr. 5052. Teon Mamelok. Sprzedaż artykułów technicznych 
w Zawierciu, 3-go Maja 17. Firma istnieje od roku 1916. Właś
ciciel Leon Mamelok, zam. tamże.

(C. d. n.)Nowy
FORD

jest 
sensacją w przemyśle 

automobilowym

WSZELKIE INFORMACJE OTRZYMAĆ MOŻNA W NASZYM BIURZE ORAZ W DNIACH OD 5 DO 8 LUTEGO R. B. OBEJRZEĆ WOZ OSOBOWY.
„AUTO" Sp. z ogr. odp.

Sosuowies, ul. Piłsudskiego 8.TELEFON 3 57.
AUTORYZOWANE PRZEDSTAWICIELSTWO FORD 

MOTOR COMP. 66;

r————1 

(Elektromonterów! 
| do budowy linji i instalacji wyso- I 
I kiego napięcia w miejscowościach I 
i/ między Będzinem i Częstochową/

POSZUKUJEMY. )
Reflektanci obeznani z pracami na wysokim na*  Ii 

!l pięciu, oraz mogący się wykazać świadectwami, pro- 
J szeni są o piśmienne składanie ofert do Elektrowni 

j { Okręgowej w Zagłębiu Dąbrowskiem, Sosnowiec, i 
U tli. Sienkiewicza 9. 699-2

NOWOOTWORZONY CHRZEŚCIJAŃSKI HANDEL
Zbożowo-mączny i kolonialny

SOSKOWlEe.Eeckerta 5, dawniej Policyjna, tel. 11-35 
POLECA: CUKIER, HERBATĘ. KAWĘ, MĄKĘ 
PSZENNĄ i ŻYTNIĄ, KASZĘ, GROCH I T. P.

TOWAR WYBORO WY! 661-y

CENY KONKURENCYJNE!

DWUPOKOJOWY
nadający się na biuro 
z osobnym wejściem, 
w centrum Sosnowca, 

poszukiwany natychmiast. 

Oferty do Administracji 
gazety pod „LOKAL".

Książki
używane powieściowe i szkol 
ne kupuje księgarnia „POLO 
NJA“ w Sosnowcu, Hale „Ro. 

zwoju" Teł. 5-36, . 761

SZKOŁA TAŃCÓW
K. WRZESZCZA w S8S30WM

przy ul. Piłsudskiego 3
We wtorek dnia 7 lutego 192S r. 

o godz. 8 wiecz. r o z poczyń aro 

SOWI KURS TAH6BW 
najmodniejszych i narodowych 

Lekcji udziela dla elity, towarzy
stwa, pojedynczych i zbiorowych 

kółek.
Zapisy przyjmuje i udziela się in
formacji we wtorki, piątki i nie
dziele od 7 — 8 wiecz. w sal! ta

necznej w Sosnowcu 75S 
Dziś od 7 wiecz. ćwiczenia tane

czne dla wszystkich kółek.

Zł. 22 Zł. 22
mandbliny, gitary, mandole, 
mandrole, futerały najtaniej

W KSIĘGARNI 76) 

„POLONJA" 
SOSNOWIEC HALE „ROZWOJUN

ZAKŁADY DRUKARSKIE im. „an nr u. 
Sosno iV’-cc._ Dęblińska L Telef.

Wykonywć»-ą wszelkie zleceni*1 
w zakres drukarstwa wchodząc®



I
INintejszem zawiadamiamy Sz. Klijentelę, iż już na

deszła znana w całym świecie ze swej dobroci angielska HERBATA LYOHSa 
i jest do nabycia w handlach towarów holonjalnych

15'X

SI
1 lz['kl 
t / A y

123 Radjo-odbiorniki
I SŁUCHAWKI RÓŻNYCH FABRYK

oraz wszelki sprzęt radjowy, po cenach przystępnych 
i na dogodnych warunkach płatności nolecajął 

Bracia KUCIŃSCY
SKŁAD TOWARÓW ŻELAZNYCH 
Będzin, Kołłątaja 24, telefon 52.

Hi
J-j

h -

W

3
i 2

znaczy—ciężKO zapracowany grosz wymTeife. 
na moźllBie iaknabriększą jfoićdobrego to- 

waru' Naprzykład nie można nazwać ko- 
rzystnem zakupywanie najdroższego mydła, j 
/ W doda<itu leszcze w zbyteczne™, kosz, 

opakowaniu, gdyż o przeciwień. 
Hf/ • “ f'S0 przekona S'C Szan. Pani już przy

pierwszem użyciu wspaniałego mydła 1 
W 2 PRALKA-, którego eenfc i
Wf ścisłej kalkulacji, racjonalnemu pro- fi
®/ dukowaniu i pominięciu opakowania, utrzy- ł® 
W muje się możliwie jaknajniżej. Dzięki tej ® 
/ J?Sa^°"toltolic2ności>s'ialto^my. /K 

dla „KOŁŁONTAy- nie może już być wy. 
przedzona nawet przez najdroższe gatunki. 

zakup mydła .KOŁłONTAy- jest dla Sz. 
Pani zawsze najkorzystniejszy.

*4
'■'“■'■sai

można otrzymać w księgarni 
•> Polonia", Sosnowiec, Hale 

„Rozwoju” telef. 5-36.
1) Fr. Klein „Planty Krakow

skie*  bogato ilustr. Zł. 10.
2) Dr. M. Morelo wski „Głowy 

Wawelskie" z iłustr. zł. 7.50
3) H. Taine „Podrćż po Wło

szech" 2 tomy zł. 30.
4) Babać „Fizjologja Małżeń

stwa" pierwsze wydanie zł 10
5) SŁ Wyspiański „Dzieła" 

opraw, 2 t. zł. 20.
6) Janusz Kaczek „Jak kochać 

dzieci" opraw. zł. 6
7) B. Schaw „Święta Joanna*  

zł. 5.
8) G. Mcyerinck „Biały Domi

nikanin" opraw, zł. 5.
9) Franciszek Korab Brzozow

ski „Przysłowia Polskie" zł 30
10) Chimera T. )X zł. 7.50

i inne. 

®XXXXXXXXXX® 
Sala Tow. „Lutnia", War

szawska 22, Tel. 4-92 

NOWY KURS 
najmodniejszych tańców, a także 
MAZURA rozpoczyna 5-II o godz 6 

Kencesjonowana Sziola tańca 
III! fflBBi 

O godzinie 8-ej ĆWICZENIA TA
NECZNE dla wszystkich kółek, go
ści wprowadzonych i poleconych, 
DOBRANE TOWARZYSTWO.

Udzielenie lekcyj w prywatnych 
kółkach. 751

wytóżaia się nadzwyceaj silnem pie
nieniem, przy stosunkowo małem 

zmydlanlu
Sprzedaż główna: w Składzie Fa’ 

brycznym 1-wa BSiłaa Sosnowiec, 
ul Kościelna 749

S
TCażdy lekjzrz ceni 
, £mu/sję 
Scotta

I zaleca ją Chętnie, Jako odżywczy środek orzy akrof ihch, chorobie an
gielskie! i cierpieniach płucnych, gdyż preparat ten oprócz licznych wita
min zawiera fosfor, związany organiczne.

Emulsję Scotta posfeda smali przyjemny, jest łatwo przyswajania 
przez organizm i nie wywołuje zaburzeń w trawieniu.

Żądajcie tylko oryg. Emulsji Scotta
Do nabycia we wszystkich aptekach i składach aptecznych. 716

j

Myd-fo

0 B' 0wa
patent

Złoty medal na Wystawie w Katowicach 1927. 
Zastępca: A. M. Redlitz, Będzin, Kołłątaja 34 7912BEZPŁATNIEDZIEŁA

WIKTORA HUGfr
W SETNĄ ROCZNICĘ
ROMANTYZMU

»

Wyćyjał Finansowo Podatkowy
Nr • 1185—1928 r Kontr Nr 5 

hiiM
BijiSirat m. Sosnowca
zawiadamia, że od dnia 6 lu- 
Hgo r. b. lokal Wydziału Fi- 
nansowo-Podatkowego mieścić 
się będz e na parterze przy ul. 
Warszawskiej Nr. 6 w b. lo

kalu Urzędu Skarbowego.
Wejście do Kasy w spra

wach reklamacji, w sprawach 
Sekwestracyjnych i wogóle dla 
mteresautów —• pierwsza bra- 
®a od ulicy. 752

Sosnowiec, 4 lutego 1S28 r. 

MAGISTRAT.

W bielącym roku przypada setna rocznica romantyzmu, którą Francja przedewszystkiem święcić będzie uroczy
ście Jednym z najświetniejszych przedstawicieli romantyzmu jest Wiktor Hugo, łączący w dziełach swoich głę

bokie człowieczeństwo i miłość bliźniego z mistrzostwem tormy, plastyką w przedstawianiu bohaterów targanych 
potężaemi nnmiętnościami, zaimującą i porywającą treścią.

Od Wiktora Hngo, który nie jest w Polsce tak znany jak na to zasługuje, rozpoczyna działalność swoją 
„Bibljoteka Arcydzieł Literatury",

Dzieła Wiktora Hugo ukaża się, bez skrótów, w najlepszych przekładach, pod redakcją Jarosława Iwasz
kiewicza z przedmową Juijusza Kaden - Bandrowskiego, w pięknej szacie graiicznej.

Chcąc spopularyzować nasze wydawanictwo postanowiliśmy rozdać większą ilość egzemplarzy pełnego 
wydania dzieł powieściowych Wiktora Hugo bezpłatnie.

Każdy z czytelników niniejszego pisma, który w przeciągu dziesięciu dni nadeśle pod adresem „Bibliote
ki Arcydzieł Literatury" (Warszawa, Boduena 1), niżej załączony kupon, otrzyma bezpłatuie pełne wydanie dzieł 
Wiktora Hugo Wysyłkę uskutecznia się w kolejności zgłoszeń; jedynie jako zwrot kosztów opakowania i ogłosze
nia pobieramy 60 groszy od tomu.

Całość, która obejmie 24 tomy (około 4500 stron), składać się będzie z następujących powieści:

„Nędznicy", „Katedra Najświętszej Marji Panny w Paryżu", „Pracownicy morza", „Śmie
jący się człowiek*,  „Chan islandzki". „Rok 1793 , Ostatni dzień skazanego", i t. d. 694

Zamówienia są ważne tylko d!a 
kuponów otrzymanych w ciągu 

10 dni

BIBLJOTEKA ARCYDZIEŁ 
= LITERATURY ==

WARSZAWA, BOBUENA 1.

K8P8K gr. 435
Niżej podpisany życzy sotie otrzymać bezpłatnie dzieła Wiktora Hugo 

Imię i nazwisko .... ............... ................... .

Miejscowość (poczta) _______ ______________________________ ____

Ulica i nr. domu ----- ■ -

PIENIĘDZY NIE ZAŁĄCZAĆ 1



12. ^KURJER ZACHODNI-. — Wieflziela. 5 lutego 1928 roku. Nr. 36.

„Deszcz Róż*  
czyli tycie i cuda św. Te
resy od Dzieciątka Jezus. 
Wielki wsoółczesny film 

w 10 aktach.
GDZIE???

i H!Tylko dla znawców!’! |
| g Cukiernia i Wytwórnia

! ROMANA NEYA i 
I

&

PIEGI g
żółte plamy opaleniznę usuwa pod 

gwarancją aptekarza
JANA GADEBUSCHA 

„AXELA“ krem od piegów pół słoi
ka zł. 2.50 cały słoik zł. 4 50, do 
tego „AXELA“ mydło 1 kawałek 

zł. 1.25 3 kawałki zł. 3.50.
„AXELA“ T.Z.O.P. Poznań, Nowa 7 
W Sosnowcu do nabycia w Skła

dzie T-wa „SIŁA".
Ul. Kościelna Hale Targowe.

i
POSADĘ 

otrzymasz natychmiast jeżeli 
ukończysz KURS nauki pisa

nia na maszynach.
1-go LUTEGO rozDoCzyna się 

NOWY KURS.
Wpisy codziennie w księgarni „Po- 
lonja*  Soznowiec, Hale .Rozwoju". 
Tel. 5-36. 764

poleca znane i bezkonkurencyjne
WYROBY CUKIERNICZE.

Baczność!! Dni, 5 i 12 lutego Baczność!!
w Cukierni Neya aa Kościelnej 1 w Cukierni „Bagatela1* będą 
w pączkach kupony na dwa torty, dwa,sęki i dwie bombonierki. I

TOWARZYSTWA S4TUP.N.
’ Zarząd Kasy Pogrzebowej Urzędników T-wa Sa
turn w Czeladzi, poda je do wiadomości, iż na zasadzie 
§ 5 nowego statutu przysługuje prawo byłym urzędni
kom etatowym T-wa Saturn zapisania się w poczet 
uczestników Kasy do dnia 31-go marca 1928 roku, o ile 
rozwiązanie stosunku służbowego, lub przeniesienie 
do innej kategorji pracowników nastąpiło po 1-ym 
lipca 1924 roku.

Zaległe składki uczestnicy powinni wpłacić od ra
zu, lub w ratach miesięcznych wyznaczonych przez 
Zarząd. Kasy Pogrzebowej. W razie śmierci uczestnika, 
zaległe a nie spłacone jeszcze składki będą potrącone 
z wypłaconej zapomogi.

754 ZARZĄD KASY POGRZEBOWEJ
URZĘDNIKÓW T-WA SATURN W CZELADZI.

GABINET KOSMETYCZNY
EWY HAMBURGEROWEJ 

Masaż twarzy, stałe przyciemnianie 
brwi i rzęs, usuwanie wągrów. 

Najświeższe nowości paryskie ma
seczki piękności, balsamiczne, bło

tne i maąuiłlage — szyi 
Ceny przystępne. — Sosnowiec Pił
sudskiego 12, —- Jewa oficyna I pię

tro, tel 603. 596-3

!SHSI
naturalny Kura-IV11U U cyjno odżywczy

(POD GWARANCJĄ)

5 kilogramowa blaszanka tylko 15
zł. Grzyby prawe białe w cenie ; o. _» — ut.------- 40g20 i 24 zł za kilogram. 

W SKLEPIE
KOZIOŁKOWA 1 JĘDRTCZEK4

Sosnowiec, 3-go Maja 21.

| Drobne ogłoszenia. |

„Kopalnia Węgla Kamiennego „WIESŁAWA" 
-W Dąbrowie Górniczej poszukuje zdolnego 

BUCHALTERA BILANSISTY
. ooznajmionego z buchalterją kopalnianą (systemu amerykańskiego), 
umiejącego prowadzić korespondencję i pisać na maszynie syste
mu „Continental*,  posiadającego zuajomość stenografji i języka 
niemieckiego. Warunek znajomość stenografji i języka niemieo- 

kiego niekonieczny.
Reflektuje się tylko na siłę pierwszorzędną, posiadającą odpowied
nie referencje i gwarancję znanych firm. Zgłoszenia pisemnie, o- 
aobiście lub telefonicznie (Dąbrowa tel. 2-48 i 19) pod adresem: 

Kopalnia „WIESŁAWA*  Dąbrowa Górnicza, ulica Narutowi
cza Nr. 35. Przy zgłoszeniach należy przedstawić świadectwa w 
odpisach uwierzytelnionych. 722

Kupno i sprzedaż.

Sprzedam plac w Olkuszu Wiado
mość Kurjer Zachodni Dąbrowa 

tel. 1-25_________________ 757

Rower damski Diirkopp mało uży- 
wany do sprzedania telef. 231 747

Zakład ortopedyczny

A. KON,9M®MttZnol.Wl
Wykonywa paski rupturowe dla najwięk- | 
szych ruptur, gorsety ortopedyczne, apa- | 

raty, oraz protezy i inne.
Artykuły powyższe były wystawione na VII Tar- | 

gach Wschodnich, 48ó-3s

lyiioJą małpkę oswojoną Kupię. Piś- 
*-•1 mienne zgłoszenia do Admini
stracji Kurjera Zachodniego pod „Mał
pka" 746
Bardzo tanio sprzedam maszyny bę

benkowe do szycia i haftu nau
czę bezpłatnie i krawieckie bębenko
we mało używane Sosnowiec, Sielec- 
ka 27________ _______ 744
Cprzedam urządzenie sklepowe’ Witu 

domość Sosnowiec, Wiejska 4.
________________________ 742 

pietruszki zielonej, wyborowej więk- 
* sza ilość jest do sorzedanla. So- 
snowiec. ul. Dziewicza Nr. 2__ 740-3

„Deszcz Róż“ 
czyli życie i cuda św. Te
resy od Dzieciątka Jezus. 
Wielki współczesny film 

w 10 aktach.
GDZIE ???

CZYTELNIĘ
najwykwintniejszą posiada w 
Sosnowcu tylko księgarnia 
„POLONJA*  w Halach „Ro

zwoju" Tel. 5-36. 762

KAaszyny do szycia i cbaftu, bęben- 
1’1 nowe z cxterema i pięciu szufla
dami I zwyczajne bębenkowe po nis
kich cenach. Sosnowiec: Narutowicza 
20 Harlak.______________ 739
Sklep z urządzeniem wraz z poko

jem i kuchnią, do sprzedania w 
dobrym punkcie Wiadomość: w Ad
ministracji „Kurjera Zachodniego"

______________________737 __
Kanarki samiczki „Seiferta" sprze

dam Sosnowiec, Nowa Nr 38 Żu
rek ___________ ■_________ 748
Do sprzedania powóz używany w 

dobrym stanie Będzin Wapienna 
26 ____________ 770
IZupimy urządzenie do 6klepu spo- 

żywczego Zgłoszenia „Spółdziel
nia" Urzędników T-wa Sosnowieckie
go w Sosnowca _ _____ 773

Oprzedam półciężarowy samochód 
na chodzie za 800 st. f. .Merce

des* Czeladź ul- Milowlcka 1 Bondko 
709.2

Ma raty! Do sprzedania: otomany, 
1,1 kozetki, materace. Sosnowiec, 
KoRataja 10 parter. 689
A iednak nntwiększa rozmaitość w 

towarze znaleźć motna tylko w 
Centralnym składzie mebli nowych I 
używanych B. Błołniewsklego Sosno
wiec. 3-Mafa 7. 685-2
Meble różne biurka, otomany mo- 
xw* Sletowe. dywanikowe w różnych 
kolorach r.a dogodnych warunkach za 
gotówkę i na raty. Sosnowiec,-Pogoń 
ulica Nowopogońska 17, Bracia Ant
czak. 613-23
'□'arybek karpia królewskiego szyb- 

ko rosnącego ma do sprzedania 
majątek Pohulanka, poczta Myszków. 

727-2
fortepian czarny piękny silny ton 
4 w stanie bardzo dobrym tanio 
sprzedam. Golonóg piwiarnia Laska 

729

Posady i prace.

Inteligentna, zdolna, obowiązkowa, z 
4 paroletnią praktyką biurowa, ma
szyny, stenografia polska przyjmle 
pracę na godziny popoladnlowe u 
adwokata lub t. p. Warunki skrom
ne. Oferty do Biura Ogłoszeń J. Hla- 
wskiego w Sosnowcu pod .energl- 
zna" 678-?
potrzebne inteligtentne służące: jed- 
* na umlelaca dobrze gotować z 
dobremi świadectwami, a druga iako 
pokojowa umiejąca szyć i lubiąca 
dzieci. Sosnowiec. Alela 7 720-2
poszukiwana dobra kucharka odpo- 
* wipdzialna czasowo Sosaowcu la
tem pensjonatu. Sosnowiec, Chemicz
na 12 Portier wskaże. 2
panienka skromnych wymagań po- 

trzebna do pomocy i na posyłki. 
Będzin Saczewska 25 Księgarnia. 712
putrzeona sziepuwa uu piekarni ico-
4 niecenie z praktyką Zgłoszenia 
Dąbrowa Król 756
Osoba inteligentna energiczna po- 

trzebna do pomocy w gospodars
twie i do starszych szkolnych dzieci 
Pożądany niemiecki lub francuski 
Mamlok Piłsudskiego 98. 730
pomocników Ślusarskich i stolars- 
* kich młodszych, poszukuje „Laura*  
Sosnowiec, Deklerta 13 741

| Nauka i wychowanie. |

pHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? 
v Musisz ukończyć kttrea fachowe 
korespondencyjne prof. Sekułowlcza, 
Warszawa, Zórawia 42. Kursa wyu
czała listownie: buchalterii, rachun
kowości kuplecklel, korespondencji 
handlowej, stenografii, naakl handlu, 
prawa, kaligrafii, pisania, na massy- 
nach, towaroznawstwa, angielskiego, 
francuskiego, niemieckiego. Po ukoń
czeniu świadectwo. Żądajcie prospek
tów. 4539-13
I Jdzielam początkującym lekcji gry 

na fortepianie. Wiadomość So 
snowiec Pańska 14 miesz. 3. 713-2
IZoncen|onowane kursy kro|u, szycia 
** Zaborowskiej. Przyjmuję zanisy 
na nowy kurs Piłsudskiego 18 570-3
Mauczycieltta gimnaz|am dyplomo- 

wana udziela lekcyj francuskiego 
młodzieży i dorosłym. Dąbrowa Gór
nicza Okrzei 20 3-5 pp. 724-2
poszukuję nauczyciela (Si) języka 
4 niemieckiego dla ucsnii wyższej 
klasy Zgłoszenia pod „język niemiec
ki". 73t-2

I I
Do wynajęcia laraz lokal duży na 

zakład przemysłowy wraz z ma
gazynami, światło elektryczne, wodo
ciągi, Zgłoszenie w firmie H. Olesz
ko Sosnowiec ulica Piłsudskiego 25 
tel. 735. 701-3
pokój słoneczny osobne wejście 
1 Wiadomość Radzikowski Dąbro
wa 3 Maja tel. 164 ~ 725-2

„Deszcz Róż" 
czyli życie i cuda św. Te
resy od Dzieciątką Jezus. 
Wielki współczesny film 

w 10 aktach.
GDZIE???

Doszukuję w Dąbrowie pokoju urae- 
1 blowanego przy rodzinie. Wiado- 
mość Apteka Kasy Chorych. 723 
Jest do wynajęcia sklep (vzo!ny”~i 

pokój) i dwa pokoje na 2 piętrze. 
Nowy-Będzin ul. Kościuszki 56 Dziak 

 . 708
poszukuję 2-ch 3-ch pokoi z Kucti- 
* nią w Sosnowcu możliwe w śród, 
mieściu Czynsz płatny za rok zgóry 
.Zgłoszenia w Anministracji dla .1 P" 

732
rjo wynajęcia 2-a pono.e ooszerM 

słoneczne Centrum dosnowca Nis. 
ka 10 Wymagany czynsz dwuchletoi 
_________________ 728
Doszukuję pokoju umeblowaaegoT 
1 osobnym wejściem w dzielnicy 
ulic Kołłątaja Sadowej, Czystej, Dęb
lińskiej. Zgłoszenia „KurjerZachodni" 
Sosnowiec.________ 745
Qklep z mieszkaniem i urządzeniem 

do wynajęcia Wiadomość: w Ad- 
ministrac|l „Kurjera Zachodniego" 734

I
fjaród do wydzierżawienia w Sos- 

nówcii Niska 2 687-3

i Różne.

przyotąaai się pies wyże;, maści 
4 pstrokatej jest do odebrania za 
zwrotem kosztów Edward Lange w 
Będzinie ul Grobla Nr 9 759
\X7ezwanie! Wzywam Lucjana”Za- 
wv górskiego syna właściciela ce

gielni w Będzinie o uregulowanie tni 
pozostałej należności za wzięty przed 
rokiem radio-aparat i oddanie ksiąt- 
ki 1 tomu .Potopu" pod odpowiedział 
nościa publicznej denucjacjt Ewaryst 
Widera_______ ____________ 769
plany do zatwierdzenia sporządzam" 
* Kopjuję wszelkie rysunki Buja
kowski ul Piłsudskiego 60 telefon 794

 786

| Zgubione dokumenty. 

■sanBMiMnBiii iiiii 1111
puudztk Adam zgubił 2 legitymacje- 
’,'lł zasiłkową i tymcaasową. 715 
lITacowskl Leon zgabił książeczkę 
*’ wojskową wydaną P. K. U. Sos- 
nowlec. 721
MAystek Jan sgnblł książką ’wo|sko- 

wą wydaną przez P. K. U. Kra-.j 
ków. ____________ 7 36-3
Suwaia Leopold zgubił dokumenty 

legitymację Bezrobocia wydaną w , 
Dąbrowie, 755
O karma jan zgubił książeczkę wojs- 

Zową wydaną przez ł Dywizjon i 
Żandarmerii w Warszawie 738-3 3 
Ożarowska Marja zguoiU ksiażecu ■ 

kg Kasy Cnorych ' 735 :
P odarski Władysław zgabił książę^ 
*■*  czkę wojskową wydaną przez Ku- | 
misję Poborową w Sosnowcu 733-3« 
SZrólikowskiTeonard zgubił"tyrncza- 
** sowę zaświądczeaie wydane z 3 
p Wojsk kolejowych dnia 29jxl 1921*  
Nr 6425________________ /58
TTguolono legitymację urzędniczą! 
“Nr 14938 wystawioną przez Ku rato ; 
r|um Okręgu Szkolnego Krakowskiego 
na nazwisko Abrachama Honigsberga, 
nauczyciela publ szkoły powssecnaej' 
Nr 3 w Sosnowca Znalazca otrzyma' 
wynagrodzenie 780

„Deszcz Róż" 
czyli życie i cuda św. Te
resy od Dzieciątka Jezus. 
Wielki współczesny film 

w 10 aktach.
GDZIE???

CENY PREHUMEBATY:
Prenumerata miesięczna z odnoszeniem do domu 

łub z przesyłką pocztową 

'3 Zł. 50 gjr.
Prenumerata zagraniczna miesięcznie 7 JZ8. 

Cena egzemplarza 20 ęgrossry.

Przed tekstem (Pierwsza strona) za wiersz mm 1-Jatncwy układ 4-szpaItowy 60 gr. 
W ....................................................................................................  .
W tekście, w kronice 60 „
Za tekstem................... , 5 „ 15.
Kekrełagi w tekście, za wiersz tan. 1-łam. okład 4-szgaltewy (do 50 wierszy) 15 gr.

. .............................. ......... . (do 80 . ) 25 .

. ..................................................... (do 100 . ) 30 .

. ...... . (ponad 100 w.) 35.

CENY OGŁOSZEŃ:
Drobne Ogłoszenia do 20 wyrazów 10 gr. za każdy wyra’, powyżA j
20 wyrazów 15 gr. za każdy wyraz od początku. Najmniej 1 
Matrymonialne 15 gr. za wyraz. Ogłoszenia ozdobne i tłustym ■ 

drukiem podwójnie. Zagraniczne 100 p-oc. droższe.
W numerach niedzielnych i świątecznych ceny o 25 proc, droższe- ;
Za terminowy druk, oraz za przestrzeganie miejsca ogłoszeń, j 

administracja nie odpowiada.
Każda nowa podwyżka obowiązuje już wszystkie przyjęte ogło- j 

szenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia. |
Ogłoszenia w dodatku ilustrowanym, oprócz 1-ej stronicy, 1 cm.’ Zł. 1.50.

Fiije i agentury własne: Będzin, ^ałachowskigęc 7.
Wafetor.,Z. O PJ,ftŁĄ.

REDAKCJA: Piłsudskiego Nr. 4. Telef. Nr. 64.
W » ADMINISTRACJA: Dęblińska Nr. 1. Telef. Nr. 73.

Dąbrowa, Sebieskiegu 8, telef. 1-25. Zawiercie, 3-go Maja 27;^— Grodziec, Ręfciaslra.
Wjtdawcuj So.Akc. KUÎRLEIŁ-ZACKS^^ i:Druk. -Kuriera Zachodniego* w Sosnowcu. Dęblińska A


